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Naród p o i* :  jest aż do patologji fanaty
kiem wolności indywidualnej, co jest oddawna 
'Powszechnie znane i uznane —  a równocześnie 
nie jest > entuzjastą pracy*, jak świeżo stwier
dzi! preinjer Bartek Zespói tych dwu w łaści
wości jest jedną z głównych przyczyn chorze
nia polskiej psyche społecznej, które znów pro- 
,wadzi per jody cz me do groźnych przesileń pań- 
.Stwowych. Tak było iw czasie podziałów Pia
stowych przed Łokietkiem i Kazimierzem
„Wielkim —  tak było w wieku XVII i XVIII, a
po części na takiem samem poJłożu poczęła 
się załamywać nowa polska państwowość w  o- 
etatnich latach.
'■& Demokrację szlachecką dawnej Polski poj
mowała szlachta, jako równą dla wszystkich 
członków tej klasy wolność od ciężarów na 
utrzymanie państwa i wolność od wszelkiej 
działalności twórczej celem umocnienia jego 
podstaw-. Demokrację n o w ej Polski pojęły 
stronnictwa polityczne, reprezentujące nowe
go suwerena, mianowicie masy włościańskie i 
.robotnicze, jako wolność znacznej części tych 
inas od podatków bezpośrednich, oraz jako 
wolność uchylania się od pracy wydajniejszej, 
wuh.cść tak szeroką pojętą, że aż zabezpie
czoną bezwzględnym zakaizem pracy w  prze
myśle i handlu ponad 40 godzin w  tygodniu. 
Ilustracją zaś przywileju podatkowego mas 
jest, że podatek najbardziej uzasadniony i po
stępowy, podatek dochodowy, płaci obecnie w 
Polsce zaledwie coś ponad 1 proc. ludności, 
zaledwie 323.000 osób, podczas gdy według 
ustaw, jakie obowiązywały w  b. Austrji i w 
Prusi-ech, miałoby podatek ton płacić około 
dwu miljonów polskich obywateli, 
ffe Tak  pojęta wolność stała- się jednem ze źró- 
Ideł chronicznej anemji skarbowej, a w ięc i 
przesilenia państwowego, a równocześnie przy
czyniła się (pośrednio, niemniej jednak sku- 
teczie) do pauperyzacji właśnie mas ludo
wych —  tego nieszczęśliwego nowego suwere
na, któremu schlebiający jego chorym skłon
nościom wolnościowym i .jeffo Laiioruoji Kleo- 
nowie podali truciznę w  złotym kielichu.
“ T e j jrolityce rozkładu, prowadzonej przy 
pomocy strasznego nadużycia »wolności*, nie 
,potrafda przeciwstawić się prawica-, —  mimo 
że wraz z centrum oraz z rozmnniejszemi ele
mentami grup narodowościowych, żydowskiej 
i niemieckiej, tworzyła pokaźną większość w 
ciałach ustawodawczych. Nie umiała tej poli
tyce przeciwstawić skutecznie programu twór
czego, który jako cel ostateczny niezbędnych 
Ograniczeń wolności od ofiar i wolności nie
róbstwa. wskazałby w sposób niezawodny po
prawę bytu właśnie najszerszych warstw ludo
wych. Itóżne czynione przez nią próby zaha
mowania rozkładu wskutek nieudolnego >;po
dania* wyglądały nieraz na czystą negację i 
na egoizm klasowy, a nie na- działalność pań- 
stwow-o-twómczą. W  okresach, gdy dochodziła 
do władzy, gromy jej były z teatralnej blachy. 
Czaiła się za niemi bowiem w części jalowość 
koncepcyjna, w części ta wewnętrzna bezsil
ność, która m. in. sprawiała-, że uszczęśliwić 
mająca lud a w istocie dla niego zgubne usta
w y  rozkiadcze, przechodziły w ciałach usta
wodawczych nieraz glosami samej prawicy —

Zaufania w ięc n iczyjego pozyskać ̂ mmc mo
gła —  porwać za sobą i prowadzić nie umiała.

W  krwawym maju 1926 r. rozegrał się przed 
naszemi oczyma ostatni akt »N  iebo.sk i ej Kome- 
d ji«. Padł g-rom, który położył i  dem agogów 
Pankracych, karmiących lud złudą szczęścia i 
chorą wolnością —  i hrabiów Henryków, k tó
rzy wyglądali tylko, jak obrońcy rozpadają
cych się okopów św. Trójcy, niezdolni do w y j
ścia na szeiro-kie drogi i do porwania za sobą 
narodu pod hasłem solidaryzmu społecznego i 
wytężenia' wszelkiieh sil dla umocnienia oj
czyzny i podniesienia ogólnego dobrobytu.

Oby teir kataklizm doprowadził istotnie do 
zupełnego bankructwa wszelkiego iłuzjonizmu 
czynnego i biernego z jednej strony, indolencji 
i egoizmu partyjnego z drugiej —  a nie prze
szedł zwolna znowu w  marazm taniego a zgu
bnego kompromisu.. Z koalicji demagogji i o- 
blędu z jednej strony, a skrajnego polityczne
go oportunizmu i indolencji z drugiej —  nic (arjat. Przymus taki' byłby najbardziej chara 
dobrego wyróść nie może. Na gruzach d-otych-: kterystyczną dodatnią cechą nowej e iy  —  i t.c

•Jednem z naczelnych wskazań wszelkiej 
prawdziwej demokracji była zawsze walka z 
wszełkiemi przywilejami, imiemi od lyich, które 
jednostce winna przynosić rzetelna zasługa. 
Wolność, polegająca na uprzywilejowaniu któ
rejkolwiek warstwy społecznej pod względem 
ofiar na rzecz dobra ogólnego' i obowiązku w y
tężonej pracy, jest antidemokratyczno i musi 
ustąpić miejsca zrównaniu obywateli w  cięża
rach na rzecz państwa i w  pracy.

Wolność jednostki iw stosunku do państwa 
winna- być nie tylko utrzymana, ale jeszcze 
fozwija.na w tym sensie, aby nadmierna obec

nie- ingerencja. prohib'cyjna państwa w zakre
sie życia- gospodarczego jak najbardziej zma
lała, skoro bezskuteczność takiego krępującego 
etatyzmu w y Kazało doświadczenie. Natomiast 
nowem ograniczeniem wolnośc-i w  takich sto
sunkach, jak nasze, winien stać się fachowo 
obmyśl rwany i racjonalnie stosowany przymus 
twórczości i racjonalizacji, któremu - muszą 
poddać się zarówno pracodawcy, jak i praco
biorcy, zarówno klasy posiadające, jak i prole-

cza-sowcj ciasnej i ciemnej polityki partyjnej 
winna rozkrzewić się nowa, oświecona, ku o- 
gólnemu dobru zwrócona demokracja, podno
sząc sztandar entuzjazmu pracy i rewidując z 
gruntu pojęcie wolności.

to
byłaby jedna z głównych ^rękojmi, że z cza- 
-sem wszyscy poczną czuć się lepiej w tern pań
stwie.

Dr Roger Batiagiia.
~i , ------------- o------------------

Zoiekszenle stslych miejsc o M m  Liii nie usttI
m a zapew n ione  mśeisca z w y b o ruP o lsk

Genewa, 12 czerwca (P A T )*  .Na czwartko-1 misji dla rekonstrukcji Rady, który dalby tym 
wem posiedzeniu Rady L ig i r$ ,>zas obrad nad i państwom możność pozostania przez czas dluż-

zlożył szy w  Radzie charakterze członków z wyboru.rekonslrtukcją Rady, delegat !Hzpanji
oświadczenie, żo Iłiszpanja n s ;- nająć otrzy
mać stałego miejsca w Radzie, nie zamierza 
kandydować na miejsce z wyboru, a nawet 
czynnie współpracować z Ligą.

To oświadczenie skłoniło Bomeoura, Cham
berlaina, VandervciluegO', Pciało]ę i innych 
członków Rady, z wyjątkiem  Brazylji. do 
złożenia deklaracji, w  której wyrażają oni żal 
z powodu decyzji rządu Hiszpanii i ubolewają 11
z  t o g o  p o w o d u ,  i e  C ju ii iO n e s -  d o  L e o n  n fo  b t jd z i o  z.

dalej współpra-cowa-1 w Radzie, wyraźnie je 
dnak podkreślają, że przyznanie stałego miej
sca Hiszpanji jest niemożliwe.

Wobec deklaracji Iliszpanji i Brazylji spra
wa rekonstrukcji Rady Ligi weszła w iazę o- 
stateczjią. Zwiększenie lnejsc stałych 
miejscem dla Niemiec staje się wykluczane 
po deklaracji Anglji, Francji, Szwecji, Belgji 
i innych członków Rady.

Natomiast będą niezawodnie czynione prze-z 
mocarstwa przed iwrześniowe-m Zgromadze
niem L ig i wszelkie starania, aby nakłonić 
Iliszpanję i Brazylję do przyjęcia projektu ko-

Rozszerzenie Rady Ligi przez stworzenie 
nowych miej9C stałych było faktycznie prze
sądzone w sensie negatywnym, już wobec w y
ników marcowego Zgromadzenia Ligi. Na 
czwartkowem posiedzeniu Rada jedynie for
malnie stwierdziła fen stan rzeczy.

Dla Polski, podobnie jak dla Hiszpanji i 
Brazylji było niemożliwością uzyskanie stałego 
mandatu, wobec stanowczej I zasadniczej opu-
z y c j i  n iek ió ry ch  c z lon k dw  R a d y  przeęiw
stałym nowym mandatom. - -  -

Wejście Polski do Rady Ligi we wrześniu z 
wyboru, równocześnie z Niemcami, jest fu po
wszechnie uważane jako pewne. Chodzi jedy
nie o metodę tego wyboru, oraz o charakter i 

poza j długotrwałość tego mandatu. Następna sesja 
kom sji dla rekonstrukcji Rady L igi, która ma 
się podobno zebrać w sierpniu, będzie mogła 
przygotować w formie ostatecznej odpowiedni 
projekt regulaminu wyborów. W yrażona przez 
Iliszpanję zgoda na zmianę artykułu 4-go, u- 
latwi niewątpliwie zadań e komisji.

się do wszystkich państw Ameryki południo
w ej, ażeby wystąpiły z Ligi, która nie. uwzglę
dnia interesów' państw południowo-amerykań
skich.

Ą

Po napadzie na hr. Bethlena
(Telegram własny ..Nowej Reformy11). 

Genewa, 12 czerwca. W  związku z napadem 
hr. Bethlena przez korespondenta »Erena

  -
C e n y  ogłosteń  

za 1 w iersz m ilim etrowy:
Z w y k le ...........................15 gr
Nadesłane....................... 35 „
Po kronice . . . • . 45 , 
Na I-siej stronie . . 50 „ 
Drobne od słowa . . .  7 „
Układ tabelaryczny 70% drożej 
Zamiejscowe o 50% drożej. 
Załączniki wedle umowy. 
Wyłączne zastępstwo na za
chodnią Europę: M. D nkes 
Następcy — ' Wiedeń L. 

-  Wollzeile 16.
V.

Nouvelle« Justha, generalny u w : L ig i
Narodów a-ydął rozporządzeni-.-, any do biur 
sekretarjatu nie dopuszczać żadnego współ
pracom- nika tego pisma.

Równocześnie władze policyjne sekru1.-4rja~ 
(u, który ma przywileje ek stery tor jalności, za
ostrzyły kontrole nad dostępem do pałacu 
Ligi.

Justh ma być wydalony ze Szwajoaiji.

Ostra nota rzadn en$. de Ssmiefetn
Londyn, 12 czerwca (PAT)." Rząd angielski i Biuro Reutera dowiaduje się, że nota w  

wysiał do rządu sowieckiego notę w sprawie sprawie udzielenia poparcia finansowego kon- 
pomocy finansowej ofiarowanej Trade Unio- i grosowi Trade Unionów na podtrzymanie straj- 
noni w czasie strajku powszechnego. Nota | ku generalnego, protestuje przeciwko uieuspra- 
przeslana została do posła angielskiego w Mo- j wiediiwionemu mieszaniu się w sprawy we- 
skwie dla. doręczenia je j sowietom. Wysianie j wnętrzne Anglji. Rząd angielski uważa iż 
noty nastąpiło dlatego z takiem opóźnieniem, ■ strajk generalny' nie był zatargiem w dziedzi- 
gdyż dopiero teraz rząd angielski uzyskał do- j nie przemysłowej, lecz próbą zmiany formy 
wody, że część pieniędzy pochodziła wprost, rządu w kraju.
od rządu sowieckiego. J Dobrze poinformowane koła londyńskie ~u-

Możli-we jest, że sowieckiemu charge d!af-1 ważają, że podjęcie z sowietami rokowań co 
fairs w Londynie doręczona zostanie druga, do niektórych spraw, pozostających -w za w io  
nota w  sprawie subsydjów dla strajkujących lżen iu , napotka na nowe trudności, 
górników. «  | ------------------- o— — -— -_____

20 n n l i  stosuiM dypIomRtycziiycii z Rosfg
r - J i r r t i m m r n  anfsts^dy sotoleekleiLoudy

tycznych sądzą, że nota angielska wystosowa
na do rządu rosyjskiego, utrudni rokowania 
między oboma rządami w sprawach bieżących. 
Nota ma być ułożona w bardzo ostrej formie i 
przedstawia, że rząd rosyjski starał się popie
rać ruch, zmierzający do obalenia ustroju pań
stwowego w Anglji.

Pewien wybitny poseł konserwatywny, któ
ry bawi obecnie w Rosji na studjach, wystoso
wał do rządu pismo, w  którem zaleca natych-

Londyn, 12 y, czerwca (P A T ). Ambasada so
wiecka ogłasza oświadczenie, w którem zaprze
cza, jakoby rząd rosyjski popierał angielski 
ruch strajkowy. ■:/

Bstttwu o zniesieniu 7 sadz, dnia 
pruty u Kopalniach

(Telegram własny „Nowej Reformy11).

Londyn, 12 czerwca. Projekt ustawy, zno-
. J . P  „  . . sząeej 7-godzimiy dzień pracy w kopalniach

miastowe zerwanie rokowań z Rosją w sprawie' weg|a wniesiony będzie w przyszłym tygodniu
traktatu handlowego i odwołania posia angiel-jj w tedy być może rokowania ruszą naprzód, 
skicgo z Moskwy. , Tymczasem sytuacja niezmieniona.

B r a z y l i a  w y s tę p s ife  t a k ż e  z U g i n a r o d ó w
kumentu tego wynika, że Brazylja wycofa się 
nie tylko z Rady Lig‘ Narodów, teez również z 
Ligi Narodów.

o

Genewa, 12 czerwca (P A T ). Prezydi nt repu
bliki brazylijskiej przesłał do przewodniczą
cego Rady L ig i Narodów pismo, w  którem 
przedstawione jest stanowisko Brazylji. Z do-

Grożim Bystqpl?nlQ pafî a puhidn. Ameryki z Ligi
(Telegram własny ..Nowej Rcfo.rmv‘1).

Genewa, 12 czerwca. Z Rio do Janeiro na- [deszla wiadomość, że rząd brazylijski zwrócił

ReMcle slunewlsK poitsekrtkizy 
stanu

Y/arszawa, 12 czerwca (A W ). Rząd projek
tuje skasowanie podsekretarjatu stanu w mini
sterstwie pracy i opieki, robót publicznych i re
form rolnych. Rząd skasuje również trzeci pod- 
so-kretarjst stanu w ministerstwie skarbu. ^

ilefiuKcja dcaśdzia okr. Korptónytii
frelefonem od nn.-zego kornj,pon 'enfah 

Warszawa, 12 czerwca. W  ministerstwie 
spraw wojskowych przedmiotem narad jest 
ni-ożliwość zlikwidowania jednego lub dnu do
wództw okręgów korpuśnych . Prawdopodo
bnie zniesione będzie dowództwo w Lodzi. —  
Reforma ta dałaby oszczędności w  budżecie, 
nie zmniejszając w niczein siły bojowej armji.

•Sotny pwseKKtdf? tlenu tu min. skarbu
Warszawa, 12 czerwca (P A T ). P. Prezydent

Rzeczypospolitej w dniu 11 bm. podpisał nomi
nację p. Gabrjela Czechowicza na stanowisko 
podsekretarza stanu w ministerstwie fkarbu.

His będzie zmian tu kierownictwie 
Banku Polskiego

Warszawa, 12 czerwca (A W ). Dementują po
głoski o jakichkolwiek zmianach na stanowi
skach kierowniczych w Banku Polskim.

Zamiar rządu rozw iązania gad  
miejskich w  W arszaw ie i ł r d z i

Warszawa, 12 czerwca (A W ). W  najbliższym 
czasie ministerstwo spraw wewnętrznych ma 
wystąpić u Prezydenta z wnioskiem o rozwią
zanie rad nJejskich w Warszawie i Łodzi. In
formacje te znalazły potwierdzenie w opinji 
ministra spraw wewnętrznych p. Młodzianow
skiego.

FR. K SAW ER Y  MESZKO

S k s n i M  gruszka
Obrazek ze wsi.

(Ze slowieńskiego przełożył R. Z.)

(Dokończenie)

—  Oj, co mi po tern! W eźcie sobie je  sami... 
I  wy mnie chcecie zniszczyć? Panie wójcie, 
w  was miałem całą nadzieję! A  tu nic —  nic!

Chwycił się rękami za gorącą, obolałą głowę. 
Osłabł i oparł się o lipę.

—  Miej rozum, mówię ci, miej rozum, Jan
ku —  prawił mu wójt, i znowu popił wina. —  
I  aby pokazać biednemu Skowronkowi swą 
władzę i wpływ, dodał z dumą:
t — . W iesz, ja sam poradziłem tym panom, 
aby skierowali tor tuż kolo pagórka. Niechby 
biedak Janko dostał parę złotych... —  myśla
łem sobie. Będzie wdzięczny...

A  Janko naraz wyprostował się, wysoko 
podniósł swoje drobne ciało, i patrząc goreją- 
cemi oczyma na wójta uśmiechającego się, 
krzyknął:
- —  Co? —  to wy... pan wójt... ha, w v! —  

Tego  wam nie zapomnę!... i  to mi mówicie
izawstydzacie mię!w  oczy, chwalicie się tern, i 

O, tego wam nie zapomnę!
I  jak szalony wypadł z podwórza, mrucząc 

do siebie urywane słowa.
W ójt odłożył widelec, i ze zdumieniem pa

trzył za nim. |
p *  *  *

Skowronek przez noc całą nie zmrużył oka.

krotnie wstawał i szedł do okna. Długo, bardzo 
długo spoglądał w noc jasną, księżycową.

Spokojnie i cicho stała gruszka pod w zgó
rzem, jakby drzemała i śniła. Po niej cicho 
i nieznacznie przepływały srebrne promienie 
księżycowe. Oj, nie przeczuwa nawet, co jej 
grozi.

Staremu człowiekowi robiło \ się duszno 
i ciasno koło serca, jakoby mu umierało dzieeię.

—  Zetną ją, zetną —  powtarzał napól świa
domie. Moją gruszkę... obcy ludzie... ludzie bez 
serca..., bez czucia...., bez litości... oj!

Ciężko cierpiąc, opierał się o okno. Po zrnar- 
szczonem obliczu spłynęła mu gruba łza na 
drżącą rękę, i błyszczała jak djament w  bladej 
poświacie miesięcznej. A  potem spadła druga... 
trzecia... czwarta...

—  Ogolę się i pójdę do księdza probo.szcza- 
Może mi przecież co pomoże! —  mówił Janko 
na drugi dzień do siebie, kiedy już porzucifbez 
lik pomysłów. Odziawszy się świątecznie ru
szył na probostwo. yj V ’

Serce mu bilo strasznie.
Ksiądz proboszcz był już starcem i cokol

wiek przygłuchym. A le  był to człowiek dobre 
nikogo nie odprawił bez pomocy i pociechy

Niespokojnie przewracał się po pościeli, kilka-i zapukam jeszcze raz.

ile mu tylko było możliwe pomocy udzielić. 
Była to ostatnia nadzieja Skowronka.
Na schodach Janko nieco się zatrzymał. Od- 

kaszlnął, powoli zdjął kapelusz, poprawił sobie 
rozmierzwione włosy, obtarł rękawem spocone 
czoło, i ze straclicm zapukał. . •  j -,: : j

Cicho.
—  Ej ksiądz dobrodziej jest przygłuchy

—  W olno! _ 'gruszka. Jakaś nieprzebyta przepaść,' jakaś
Janko tymczasem drzwi otwarł, pokłonił się niezmierzona dal dzieliła go od niej. Ty lko

i pozdrowił księdza, w  sercU) głęboko i w  skrytości, zostało mu ży-
—  Cóż tam nowego, Janku, co?
Staruszek siedział w  wielkim fotelu wyście

lanym •: przyjaźnie patrzył na chłopinę który 
stał przed nim ze zwieszoną głową

—  Moją gruszkę chcą mi ściąć —  czcigodny 
panie —  moją gruszkę, moją jedyną. Pomóżcie
rai, poratujcie, na Chiystusa ukrzyżow anego! a niekiedy tu i ówdzie zgłaszał się do pracy, 
was zaklinam! j ^ye priUCOwał mechanicznie, bez życia i zajęcia.

I  długo i szeroko opowiadał o swej gruszce,' Sam to czul, że trzęsąca się ręka nie ma więcej
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we o mej wspomnienie.
To  cierpienie duchowe a w  następstwie i cie

lesne bardziej go pochyliło, niż lat dziesięć 
ciężkiej pracy. Twarz mu się zapadła, włosy 
posiwiały.

Do wsi przychodził niekiedy po żywność,

i o panach, którzy mu ją chcą ściąć, chociaż to 
jego wyłączna własność.

—  Nie mogę ci pomóc, Janku, nie potrafię,

siły, bo dusza niema niczego, na czemby się 
mogła oprzeć, i z czegoby bila życie..

Pewnego dnia niepc-wnemi krokami i zgar-
ehoćbym rad. Skoro rozmierzyli ; -w ytyczyli' biony, jak starzec, chociaż jeszcze nie miał 
tamtędy trasę, to kolej tam będzie... W  tem 'sześćdziesiątki, przechodził kolo domu wójta,
ci pomóc nie mogę. Gdybym m ógł coś innego,1 i stanął naprzeciw na drodze. Rozgoryczony, 
w jaki inny sposób, z całej duszy i serca. Bóg rozgniewany i wściekły jak lew  górski, krzyk-
z toba.

Janko odszedł zrozpaczony, ziamany...
nął:

—  Tuś ty, czlecze bez serca... Tyś winien.,*
Zdawało mu się, że mu wzięto pól serca, p ó l1 Wziąłeś mi życie —  weź sobie i tol

duszy, połowę życia. Było mu tak, jakby bra
kowało w. około powietrza. Zdało się mu, że nie 
może oddychać, że nie może żyć więcej... W eź 
rybie wodo a każ jej Ż3rć - • czy żyć może?

Świat stracił dla mego wszelki powab. —  
Wszystko mu było obce. wszystko nagle umar
ło. Wszędzie widział coś sobie wrogiego, coś, 
co czyha na jego zgubę...

Zestarzał się nagle. Do wsi przychodził coraz

Z temi słowy podniósł rękę w  górę', coś świ
snęło w  powietrzu, szyba w  oknie brzęk La... 
i  na środek avójtowej izby padła Jankowa fa
jeczka...

A  stary cicho i spokojnie wrócił do domu.
Ludzie mówili, że się Jankowi w głow ie po 

psuło...
*  *  *

Minęły dwa miesiące. Praca nad budową ko-
rzaciziej. Siadywał na progu swej małej, b ie-' lei zawrzała, 
dnej chałupy, albo na trawniku na pagórku.' Zboże stratowali, ziemniaki w yrywali, drze 
Bez ruchu patrzał albo w  ziemię, albo w  dół na lwa padały pod siekierami. Było rano a na
swoją gruszkę... 'liściach Skowronkowej gruszki błyszczały kro-

Ale się do niej nie zbliżał. N ie —  to już niej ple rosy. —  Zadźwięczały siekiery. Im dłużej 
była jogo własnośćj to, nie była, w ięcej jego ]śp iew a ły  swoją  pieśń śmiercionośną, tem w ięcej

drżały liście. Trzęsły się gałęzie i gałązki, 
chwiał się pień i konary.

W  swej ciasnej izdebce na niskim stoiku sie
dział Janko i suchemi rękami zakrywał sobie 
twarz wynędzniałą. Słyszał każde uderzenie, 
każdy cios, który mu w  sercu budził głośny 
oddźwięk i jęk  bolesny. Każdy cios uderzał 
w niego —  z drzewem razem zabijano i jegol -

Drżącemi rękoma zatykał sobie uszy, aby 
nic nie siyszeć. A  chociaż nie słyszały uszy, 
siyszala dusza i piakała, płakała...

Im dłużej słuchał uderzeń, w  tem dziwniej
szy stan wpadał. Dusiło go i dławiło go powie
trze. Szeroko otwarł usta i chrapliwie oddy
chał. Piersi mu się dźwigały, jak miech kowaD 
ski...

Z rozpaczą rwał drżącemi rękoma osiwiała 
włosy. Twarz mu zczerwieniala, na czole w y 
stąpiła gruba żyła, nozdrza mu się rozdymaly, 
Oczy wybałuszone zaszły krwią...

Zerwał się wreszcie, uderzył drzwi gwalto-: 
wme, że się otwarły z jękiem...

—  Nie ruszajcie... na miłość Ukrzyżowane1 
go... nie grzeszcie! N ie zabijajcie!

Rękami machając w  powietrzu i krzycząc, 
jak szalony, pędził w  dolinę.

—  Stójcie! —  Już pada! —  Niegodziwi!
Zapóźno.
Drzewo zatrzęsło się, zachwiało... liście za

szumiały i z hałasem zwaliła się gruszka na 
ziemię, grzebiąc pod sobą właściciela, który 
właśnie przybiegł na dolinę.

Cie.żko ranionego i nieprzytomnego w yciąg
nęli Janka z pod drzewa.

Umarł jeszcze tegosamego dnia. '
Jakżeby mógł przeżyć gruszkę, skoro w  niej 

żyła jego duszaf
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Rzddoojy projekt zmiany Konstytucji
Z W arszawy 'donoszą: • ™Fv,
W  związku z wozorajszom posłodzeniem Ra

dy ministrów slyiohać, że rząd zamierza zapro
ponować Sejmowi jedynie zmianę Konstytucji 
w  kierunku rozszerzenia i  wzmocnienia w ła
dzy wykonawczej w  państwie, a natomiast 
nie wystąpi z żądaniem pełnomocnictw

Projekt, zmian konstytucji ma wprowadzać 
przyznanie Prezydentowi Rzeczypospolitej pra
wą rozwiązywania Sejmu, Ograniczenie czasu 
trwania sesji Sejmu najdłużej do 4 miesięcy, 
wreszcie przyznanie rządowa prawa wydawania 
dekretów w  czasie, gdy Sejm nie obraduje, z 
tom, że dekrety te bedą przedkładane Sejmowi 
do aprobaty na najbliższej sesji.

Pro-jt-kt zmiatn konstytucji ma w^rrowadzić 
także zmiany w  ordynacji wyborczej oraz w  
załatwianiu budżetu przez rząd.

Odnośne przedłożenie rządu ma wejść do 
Sei.r.u noc* koniec tego miesiąca.

Z Rady ministrów
warszawa, 12 czerwca (P A T ). Rf.tła mini

strów na posiedzeniu, odbytem w  dniu 11 bm, 
na Zaniku w  obecności p. Prezydenta R zeczy
pospolitej uchwaliła wniosek ministra skarbu, 
anulujący poprzednią uchwałę Rady ministrów 
dotyczącą rozpoczęcia roku budżetowego w  
dniu 1 lipca, craz uchwaliła rozpoczęcie szcze
gółowej dyskusji nad projektami konstytucji 
dniu 17 marca 1921 r.

U c h w a ł y  „ W y z w o l e n i a 1 
i o św ia d c ze n ia  rz^ d u

^(RzącI przeciw rozwiązaniu Sejmu. —  Blok wy
borczy lewicy. —  Kwestja Rady Stanu. —  O 
pełnomocnictwa dla rządu. —  Ewentualność 

zamknięcia uniwersytetu poznańskiego).
Klub parlamentarny P S L  W yzwolenia ogła- 

« l  uchwały, powzięte na ostatniem swojem 
l siedzeniu.

W  uchwałach tych zwraca klub uwagę, że 
spaeyfikacja« opinji publicznej objawia, się o- 
becnie jako tolerancja wobec urzędników skora 
promitowanych, jak prokuratorów i wojewo
dów', jako faworyzowanie na wysokich stano
wiskach ludzi, antidemokratyczme usposobi o- 
-nyth. Nawrót do ludzi zużytych w  deptaniu po 
starych ścieżkach nie rokuje powodzenia sa
nacji.

Klub domaga się rozwiązania Sejmu } Senatu
i rozpisania nowych wyborów. Klub uznaje po
trzebę stworzenia wyborczego bloku lewicy. 
Gdyby nie dało się przeprowadzić wyborów w 
najbliższym czasie, rozważa klub W yzwolenia 
sprawę gTemjalnego złożenia mandatów przez 
całą lewicę.

T rzy  pomocy faszystów i monarchistów pro
wadzi s:ę akcję, zmierzającą do podtrzymania 
żywota Sejmu i  Senatu, przy równoczesnem 
skazaniu ich na bezczynność. Klub zapowiada 
ag ita c ję  po wsiach l a  rozw iązan iom  Sejm u i 
Senatu.

Klub opowiada się przeciw powołaniu do ży
da  Rady Stanu.

Z postulatami temi zgłosił się klub W yzw o 
lenia u premjera Bartla, który oświadczył się 
przeciw rozwiązaniu Sejmu mocą jego uchwa
ły , gdyż atrybucja ta przysługiwać winną Pre
zydentowi Rzoc.zypospolitej. Rozwiązanie Sej
mu może nastąpić w  takim terminie, aby wy
bory odbyły się najwcześniej za 6 miesięcy. 
Najbardziej aktualną obecnie sprawą, —  zda
niem premjeia Bartla, —  jest zmiana konstytu
cji w  kierunku nadania rządowi prawa wyda
wania dekretów obowiązujących pod nieobec
ność Sejmu Sejm powinien do połowy lipca 
załatwić przedłożenia rządowe.

1’remjer oświadczył się sympatycznie wobec 
zamiaru utworzenia bloku lewicy, natomiast 
zapewnił, że z tworzącem się rzekomo stron
nictwem ^Naprawy Rzeczypospolitej* przez b. 
legjonistów, Strzelców i b. powstańców górno
śląskich, jząd nie ma nic wspólnego.

Wreszcie oświadczył premjer Bartol, że na 
posiedzeniu Rady min. rozważana będzie kwe
stja zamknięcia uniwersytetu poznańskiego, 
gdyż młodzież tamtejsza mniej się uczy, a wię
cej politykuje, czemu nie przeć: w dziila  ciało 
prefesoskie.

P iw o sze  posiedzenie reaktywowanej 
Rady m iejskiej

Kraków, 12 czerwca.
W czoraj o godz. 6.35 po-pł. w  w ielkiej sali 

St.uego Teatru otwo-rzył wiceprez. inż. Sarę —  
jako pełniący obowiązki prezydenta miasta —  
posiedzenie reaktywowanej Rady nrejskiej. Na 
pierwsze to po dwuletniej przerwie, pcsiedze- 
nio Rady, członkowie jej stawili się niemal w  
komplecie. P rzybyli również liczniej, niż 
zwykle, naczelnicy wydziałów  Magistratu, 
przedstawiciele prasy i publiczności, która w y
pełniła galerję.

HOŁD DLA  PR E ZYD E N TA  RZECZYPOSPO
LITEJ. —  KONDOLENCJA Z POWODU ZGO

NU W ŁAD . M ICKIEW ICZA.
Na wstępie posiedzenia wiceprez. Sare w  

serdecznych słowach powitał zebranych rad
ców, zaznaczając, że pierwszym obowiązkiem 
reaktywowanej Rady jest złożyć hołd nowo- 
iwyfcranemu Prezydentowi Rzeczypospolitej, od 
czytał następującą depeszę:
\ -Zebrana w  dniu dzisiejszym po ra-z pierw
szy po dwóch latach rozwiązana Rada miasta 
■Krakowa uchwaliła w  chwili rozpoczęcia swej

Katastrofalna ulewa w  M ń in ie
Robotnicy zaskoczeni przez wodę w rnracla kanałowych

Lublin, 12 czerwca. (A W ). W czoraj o  godzi 
nine 11 przed południem Lublin by ł terenem 
straisznego wypadku. Wskutek długotrwałej, 
ale gwałtownej w jewy,’ która wkrótce zmieniła 
się w  burzę, woda z w yże j położonych okolic 
wartkim potokiom zaczęła spływać aleją Ja
giellońską, na której prowadzono miejskie ro
boty kanalizacyjne, prowadzone przez firmę 
amerykańską „U llen“ . W  chwili nadpływania 
fali wodnej we wnętrzu betonowych rur pra
cowało czterech robotników, którzy byli zajęci 
ich cementowaniem. Woda wdarła się niespo
dziewanie do wnętrza, unosząc czterech robo

tników.' Robotnicy, pracujący na powierzchni 
ziemi, widząc, co się dzieje, zdołali wydrzeć 
z rur dwóch zagrożonych robotników. —  Inni
dwaj, unoszeni w  dalszym ciągu przez prąd w o 
dy, wyciągnięci zostali nieco później. W yc iąg
nięto ich bez przytomności, nie dających ża
dnych znaków życia. Sprowadzone pogotowie 
ratunkowe przewiozło ich natychmiast do szpi
tala. N ie odzyskali oni dotąd przytomności, 
znajdują się zaś w stanie bardzo ciężkim. Pra
cujący z nimi robotnicy stwierdzili ich nazwi
ska. Jeden z nich nazywa się J. Kozłowski, dru 
g i S. Kapicdt

działalności wyrazić Dostojnemu Panu Pregy- j domagając cię sprawdzenia dokumentów wy- 
dentowi Rzeczypospolitej w yrazy głębokiej borczych czy proponowani na radców kandy- 
czci i hołdu, w idząc w  Nim symbol odroczenia d-aci posiadają faktycznie do togo uprawnie'
Ojczyzny.

Odczytanie adresu do Prezydenta Rzeczy-
nie. W  końcu zgodzono się na powołanie w  
aklad Rady jako nowych radców Marcelego

pospolitej Rada i zebrana publiczność wysłu- Dutkiewicza. Wład. Klembergera, Joz. Mar-
chała stojąc i aprobowała adres oklaskami 

Następnie wiceprezes Sare złożył w yrazy 
żalu z powodu zgonu śp. Władysława Mickie
wicza. -

»W czora j nadeszła do Krakowa >—  mówił 
wicepr. Sare —  smutna wiadomość o zgonie 
syna w ielkiego1 wiesizcza Adama. Mickiewicza 
ś. p. W ładysława. Zgon śp. W ładysława Mic
kiewicza w yw ołał w całej Polsce głębokie

skiego, dr J. Ripera, Karola Stawińskiego, inż. 
Franciszka Mlgdzaiiskiego, Alf. dr Szolajskiego 
i Romana Woyczyńskiego.

Zaznaczyć należy, że w  toku dyskusji r. m. 
Holeksa podkreślił, że Klub Chrz. Dem., weź
mie udziat w  wyborze prezydenta miasta.

Po  zamknięciu dyskusji wiceprez. Sare od
czytał' wniosek r. m. Holeksy, domagający się, 
aby wraz z wyborem prezydenta miasta prze-

FRANCENSBAD
Pierwsze kąpiele błotniste w śwlecie. 
Najsilniejszy zdrój soli B^uberskiej.

0 nadzwyczajnych skutkach leczniczych przy 
chorobach sercowych, kobiecych, bezdzietności, 
anemji, podagry, reumatyzmu, chronicznej 
obstrukcji, wysyła bezpłatnie broszurę lekarską 
tudzież infotmacyj o pobycie w  zdrojowisku 

udziela 2901

Zarząd zdrojowy Francenśbad 
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WARSZAWSKI TEATR KiEWIABOWSKIEJ
W SALI TEATRU BAGATELA 

w  niedzielę d. 13 czerwca 1?. r. o g. 11*30 przed poi.

Na program złoży się baśń fantastyczna p. t. „Zacza 
rowana złota Marysia*, z Halusią M oiyczyńską w  roli 
tytułowe*, oraz „Faworek cukierkiem" komedia w 1 .akcie. 
Balet układu A lberta Goubier ze współudziałem tegoż 

i primabaleriny Kuszpietowskiej.

Ceny biletów od 50 gr do 3-50 zł.

współczucie i niekłamany żal, przeto R a d a ' prowadzono również wybory wiceprezydentów. 
|miejska, odczuwając bolesną stratę, łączy się:W niosek ton uchwalono odesłać do komisji 
w ogólnej żałobie po stracie D rogiego Syna Oj-1 prawniczej.
czyzny i wyraża najgłębsze współczucie M a ł-! W  końcu po przemówieniu wiceprez. Rollego
żonce śp. Zmarłego. uchwalono skład komisji matki, która ma przo-

Przez powstanie z miejsp Rada miejska dała prowadzić nowy przydział radców do sekcyj i
wyraz współczuciu, co będzie zapisane w p ro - ! koinisyj. 
tokle je j obrad. Imieniem prezydium miasta i 
Rady miejskiej przesłane będą małżonce Zmar
łego w yrazy współczucia i prawdziwego żalu.

Również stojąc, wysłuchała Rada przemó
wienia wiceprez. Sar ego. poświęconego pa
mięci zmarłych iw ostatnich dwóteh latach człon 
ków Rady* a to bł. p. Heumana, śp. Marjewskie 
go, śp. Miedniaka, bł. p. Judkiewicza, bł. p.
Fruhlinga, śp. W . Dudka, śp. J. Bialika, śp. inż.
Z. Maywaldta.

ROZW IĄZANIE  I R E A K TYW O W A N IE  
RADY.

Z
stj

Id ro jo w isk o  solankowa
G O C ZA ŁK O W IC E

1 nad W isłą
S ta c ja  k o lo jo w a  p r t y  g ł ó w n e ]  I in ] I  D z ie d z ic e —K a to w ic ©

21/2 godziny z  Krakowa.
Silna solanko-jodowo-b roni owa radjoczynna. Rosyjskie parnie so 
lankowe ogó ne i komoro we, hydroterapia, hala do inhalacji solanki.

Specjalne urządzenia dla kąpieli słonecznych. r- 
Nadzwyczajne od lat 60 wykazane wyn ik i uzdrowienia p rzy  chro
nicznych reumatyzm ach, stawów i mięśni, nerwobólach, jak ischias, 
chorobach przem iany materji (cerfretyzm \ sUrofulozie, krzyw icy, 

chorobach kobiecych i dz ecięcych.
Hotele i pensjonaty z komfortem , świat.o elektryczne. Biblioteka, 
czytelnia, plac tenisowy i kroketow y, sport w ioślarski i liczne inne 

rozrywski.
Orkiestra wojskowa 73 p. p. 2884

Ceny przj*slępne. Na żądanie w ysy ła  Zarząd prospekty.

O godz. 8.20 wieczór posiedzenie zamknięto.

K R O N IK A
Kraków, 12 czerwca, 

Ś w ie t®  s t r z e le c k ie
Zapowiedziany obchód sześciolecia istnienia po 

wojnie Strzelca krakowskiego przedstawia się w 
Szczególu-oh następująco: Dzisiaj o godzinie 7 wie
czorem wymarsz oddz-iałów strzeleckich obwodu 

Z kolc-i wiceprez. W ielgus przedstawi! kwe- Kraików miasto z pod lokalu przy ulicy Florjań- 
_ę rozwiązan!a !  reaktywowania Rady, od- &kiej 1. 53 z orkiestrą- Po marszu po ulicach rnóa 

czytując w  końcu treść iwyroku Najw. Tryb. sta o godzinie 9 orkiestry odprowadzą oddziały 
A  (Im. co do reaktywowania Rady oraz pismo strzeleckie aia ćwiczenia palowe za miasto, 
w-ojewody krakowskiego, odwołujące kom isa-.W  nied*ieię o godzinie 9.15 ramo przegląd oddzia- 
l-za rządu i przekazujące władzę w ręce pre- biw miejscowych Związku Stozolecildego przez wla- 
zvdjum miasta. Referent zaznaczył również, żo dize fetrzelodkie ma Rynku głównym przed rosc.10- 
komisja jrawnicza Rady miejskiej uznała de- łom Marjadkim, następnie przez władze wojskowe, 
cyzję min. spraw wewnętrznych eo do oblicza- Od godziny 9.30 ranto nabożeństwo przed wielmm 
nia. kompletu Rady od ustawowej liczby rad- , ołtarzem w kościele Sran.jaeldm, potom defilada, 
ców za niezgodną z ohowiązująceird przepisu- ;W  południe odbędzie się obiad dla strzelców  i go- 
m | ’  |PPI *wVe^aw<j»m. o  gjouiLau-i-iio T zaltaiwa ogrodowa. *w

Po referencie zabrał pierwszy gto* r. m. pos. kasynie oficen-skiem przy ubcy  ̂ Zybliyiewiozm 
dr Bobrowski, k tóry w  swem przemówieniu Wstęp tylko za zaproszeniami. Zwią.zok Strzelecki 
podkreślił przedewszys-tkiem fakt, że to posie- zaprasza ogól obywatelski do wzięcia udziału w 
dzenie Rady jest zwycięstwem prawni nad bez- cibehodiziie i zamanifestowa»h tern swojej sympa- 
prawiem, nad metodą łamania ustaw. W  dal- tji dla idei strzeleckiej.
szej części przemówienia mówca wystąpił prze- _ ___. . .
d J  tym I t a i  mdy, którzy inspirowali S p r a w a  d ,r o k c | .  te a tró w
względnie współdziałali na rzecz rozwiązania 
Rady miejskiej. W  końcu pos. Bobrowski przed
łożył następującą rezolucję:

>Rada m. Krakowa wita z żywetn zadowo-

Zakład Przyrodoleczniczy
W  O JC O W IE

otwarty od 1 czerwca do końca września
Lekarz konsultujący: 

d o c e n t  c h o ró b  n e rw o w y c h  U. J , d r  M a rc in  Z ie 
l iń s k i ,  K r a k ó w ,  u l.  M ik o ła js k a  1̂ . 32. T e ł .  S09S.
Stata opieka lekarska na miejsew. Terapia fizyknlua 
w  najszerszym  zakres ie: -wodolecziuclwo, gimnastyka, 
kąpiele słoneczne i powielr/.ne, kwasowęglowe, radowe, 
św ietlne elektryczne, wszelkie rodzaje eiektryzacji, na- 
świellunia kwarcowe, mięsienie. Place do g ie r rucho
wych. Instalac‘a  elektryczna. —  Ceny umiarkowane. 
Dojazd autem lub pojazdem konnym z Krakowa, Hotel 

Polski. 289(5

Bliższych informaeyj udziela administracja zakładu 
„Goplana* w  Ojcowie, p. Skata. Tele fon : Ska’a N r 2.

Wybuch granatu w składzie
a m u n i c j i

Z W  a-Ts z a w y denoifzą:
W  składaie amunicji na foncie Dąbrowskiego 

podczas tirainsiportiu a m u n ic ji wybuchł niespodzie
wanie granat ^rzyin^iy przez jednego z robotni
ków. Ro'botinik aostal zabity na miejscu, a dwóch 
innych, znajdujących się w pobliżu, ciężko ran
nych. Władze wojskowe prowadzą w tej sprawie 
cneirgiciZine śledat.wo.

We czwartok komisja teatralna lwowskiej Rady 
miejskiej i>o wyczorpująeoj dyskusji oświadcr/yla 
kię 9 głosami przeciw 7 za oddaniem dyrekcji tea 

leniem orzeczenie Najw yższego Trybunału A - l- ' Łrów miojsikicli na rek przyszły p. Baiwiuskiemu. 
minislracyjnego, przywracające samorząd miej Siodm gia-ow,^ oddanych przeciw tej kainaydatu- 
ski w  Krakow ie pracz uchylenie sprzecznego trze jOświadezylo się za kandydaturą p. Trzcmskio. 
z prawem zarządzenia w ojewody krakowskie- go, dyrektora teatru krakowskiego.  ̂ ,
go, oraz min. spraw wewnętrznych. Rada m . ! Dzienniki lwowskie zaznaczają,^ żo posiedzenie 
Krakowa w idzi w  orzeczeniu Najw. Tryb. Ad- komisji teatralnej nie odbywało się w komplecie 
rnvmstraryjnego obronę praworządności przed i że z powodu wyjazdu nie było na miom obec- 
bezprawiem i zniszczeniem samorządu pod na- nyćh kilku zwolaimików kandydatnwy p. Trzciń- 
porem girup politycznych. .... ■*. * '  |skiego. Uchwala komisji będzie przedstawio-na Ra-

»Rada m. Krakowa uznaje za konieczne, by dzio miejskiej do oetatooznego zadeeydowaaia. 
Sejm i rząd najrychlej stworzył możność prze 
prowadzenia wyborów' nowej Rady miejskiej 
na podstawie nowej ordynacji wyborczej, o- 
partej na zasadach uchwalonych przez Radę 
miejską w roku 1919*. '  3

Z wywodami r. m. Bobrowskiego polemizo
wał r. m. pos.. Rymar, broniąc się przed za
rzutem, jakoby on względnie jego  przyjaciele 
polityczni wspóldzhałaili pirzy rozwiązywaniu
Rady miejskiej, przerzuieając całą winę na 
czynnjiki rządowe, które piem sze podjęły ini
cjatywę i parły do zawieszenia samorządu 
miasta.

Następnie zabrał glos r. m. Turski, który 
i mienie n Zjednoczenia Mieszczańskiego o- 
świadezył, że m im o-w szystkich  antycedencyj, 
które ].M>p-rze<lzily rozwiązanie Rady, Zjedno- 
c.zenie dążyć będzie do zgodnej współpracy 
dla dobra miasta i że Zjednoczenie głosować 
będzie za rezolucją pos. Bobrowskiego.

W  glosowaniu rezolucję dr Bobrowskiego 
przyjęto.

Przyjęto również wniosek r. ;n. Muczkow- 
skiego o wyrażenie podziękowania dr Grosso
wi, dr Klimeckiemu oraz rektorowi Zollowi za 
skuteczną obronę przed Tryb. Adm., która w
rezultacie doprowadziła do reaktywowania Ra
dy miejskiej.

POW OŁANIE  NOW YCH RADCÓW MIEJ 
SKICH.

Z porządku dzienengo. referował wicepr.
WiMgus wnioski komisji prawniczej w sprawie 
powołania 9 nowych radców w  miejsce zmar 
lycli. W  dyskusji, jaka się nad tą sprawą wy-

Wyprawa „na krótsze drogi 4$

wiazala, zabierali glos r. m. Rymar ; Holeksa, ła w  Krakowie.

Wedle doniesienia z Oslo, jn^ewodniczący nor-
weskiego Towarzystwa żeg'ugii ijKiwietrzm j zawia
damia-, iż otrzyma] z Rzymu <ioiuieis;cnie, że pułk. 
Ncbile zaauier/,a wybudować nowy, duży s-toro- 
wice i odbyć na nim pcdiróż z Rzymu do Tokio —
p-rzc-z biegun północny. , , ...

' 7. I ■«!« «

MUZYKA KOŚCIELNA. W  kościele św. Pfetra 
w micdcłelę, 13 bm., podiczas mszy świętej o go
dzinie 12 w  południe prof. J. Kirzyształowiczowa 
(śpiew), E Jodłowski (skrzypce), J- Wiłk-osz-Piaiz- 
za i A. Zuliuski (organy) wykonają szereg utwo
rów religijnych.

UROGZYSTA PROCESJA Z KOŚCIOŁA O. O. 
JEZUITÓW im Mały Rynek odbyła się wczoraj po 
południu. Przy ibouciełe" św. Barbary ustawiono na 
wysokiem, obszemnem podjum -w&pauiały ołtarz 
ozdoić-ony bogato zielenią i ktwiia-t-ami. Procesję 
prowadził książę metrotpołiiita Sapieha, -p^zodro - 
ny długim szeregiem księży -zakonnych i świockicb. 
\V procesji wzięły udział tłumy mieszkańców Kra
kowa, liczno bractwa, s-towarzyszonia i t. d. Jest 
to ostatnia procesja, kończąca oktawę Bosego u a

Itoztwory 9-ab- "BAD“' kraków)
pują ku- H n l i l l l i i  racK w kąpielach, w priy- 
padkach lln u lU ltS  artrytyzmu, reumatyzmu, 
ischias, skazy moczanowej, zapalenia nerek itp. 
Używane w zdrojowiskach — potęgują i uzaoct- 
niają znakomicie działanie wód naturftltyai. f  j

RATUJM Y MŁODZIEŻ. Ponieważ ostatnia -wt.or-
k o w t t  zhbiórica. i i l i- c ^ n a  na- c-e le  ts ie-dm iu  T ó w a r z j ^ e t w
kotodij wakacyjnych przyuucnsla zaledwie 1.000 zl, 
przeto zjednoczone towarzystwa podejmują w_dnl- 
saym ciągu akcję, która powinna dać takie rezul
taty, by umożliwiły one wysyłkę u-czniów nieza- 
moźaiych w  liczbie kilku tysięcy na wieś, w góry 
do obozów i kolonij wakacyjnych. W  małej Da.nji 
i Szwaj-cairji każde dziecko miasta wysyłane jes-t 
na wieś dla pokrzepienia zdrowia, a w innych pań
stwach dba się również gorliwie o zdrowie mło
dzieży. I  w  PoI.see nie powinno być inaczej. Ze
spolone towarzystwa kolonij liczą więc na ofiar
ność społeczeństwa dła tych szlachetnych celów. 
Dzisiaj, w niedtzdolę, w dalszym ciągu na te cele 
„zbiórka uliczna“ — oby przyniosła re-zuliaty ta
kie, by tysiące dzieci i młodzieży mogły korzy
stać z dobrodziejstw kolonij.

Rozprawa zakoń,;././ się ^jrawdopodobnie w co- 
medziałek.

-  Z POWODU BRAKU PRACY SKOCZYŁ Z III. 
IbĘTRA. Pogotowie Ta.tnnikoave udzieliło pierw
szej pomocy Henrykowi Glueksmannowi. który 
si -o-cizył na bruk z odsna III. piętra przy ul. Aura- 
etjansikiej 1. 5. Ldkar-z dyżurny stwiemteił u Gluefa- 
mamna złamanie obii nóg, oraz kontuzje na calem 
ciele. Powodem rozpaczliwego kroku Głueksm-a.nna 
był brak pracy.

ZNOWU PODRZUTEK. W  kurytarzu. zakładu 
SS. Miłosierdzia przy ulicy Pialiarokiej znaleziono 
uiem-o-wlę płci męskiej, ■ które oddano do Żłóbka 
imojsiki-ego.

W YDALIŁ SIĘ Z DO-MU. Franciszek Górka, za
mieszkały pzy ulicy Łobzowskiej 1. 9, doniósł do 
policji, że w tych dniach wydalił się z domu jego 
syn, Władysław .lnt 16 liczący, i dotychczas ślad 
po nim zaginął.

ZBIEGŁ Z ARESZTÓW POSTERUNKU P. P.
W Prosizowicae-h -niejaki Jacenty Dziura, który 
tiramspoirtowany był z więzień św. Michała w Kra
kowie do więzień sądu w Proszowicach.

WŁAMANIE. Doniesiono do policji krakow
skiej, że w-lnmano się do mieszkania A. Stahla w 
Bochni i sikiarMono srebrne lichtarze, kandelabry, 
g.ardorobę, oraz większą gotówkę. Za- sprawcami 
w&zozęto pcwzuikiwani-a.

LISTAMI GOŃCZEMI poszukiwana była od 
dłuższego czasu Eleonora Bąbel, która dopuściła 
się szorogu ikradei-eży. Obecnie Bąbel została are- 
sztowauna.

ARESZTOWANIE STRYCHOWCA. Policja are 
sztowała Zygmunta Mordyniewieza za szereg kra
dzieży strychowych nft szikodę rozmaitych osób. 
Mordyr.iowioza osadzono w więzieniach sądu św. r 
i  Ii chała.

Z POLSKIEJ AKADEMJI UMIEJĘTNOŚCI. Po
sdedizmie wydziału liis-toryczno-fiłozofiez-nego od- 
będ&ie się w poniedziałek, 14 bm., o godzinie 6Yi 
wieczorem. Na porządku dziennym odczyt ezlon- 
sa Wł. Abrahama: „Pontificało krakowskie z po- 
ożą.tku Awuna-st-ego w-ielru“ . Potem odbędzie się 
I ‘osioaiz cni e admi-n is trac yj-n e.

W IELKI FESTYN SPORTOWY urządza klub 
,.Uranja“  w Krakowie 13 bm. w ogrodzie Z. Z. K. 
przy ulicy Warszawskiej 1. 15. Festyn połączony 
będzie z różnemi niespodziankami, jak: kolo szczę 
śda^ fotograf an-giolski, konkurs piękności dla naj- 
ładmiejsizego footbailis-ty, o r a z  konkurs dla pań
i ł*>azą»L€ik o  g^ydł/żkiie 3 po poi iiubniu. —»

ZWIEDZENIE FAB R YK I CYK0RJI FRANCK 4 
W SKAW INIE urządza Sekcja wycie-cakowa Ogni 
śka naiuicizydeisfkiego we środę, 16 bm. Wyjazd ko
leją 13.30. Zbiórka przy pociągu.

(iłEimnkl Teatr liigeiarossklei @ „BssatelF*
Kraków, 12 czerwca, 

Na dizitsicjszcm bezrybiu o}łeretkoavem wznawia
nie dawniejs«ych, choćby najburd-ziej nawet -og-ra- 
nydi, a wartościowych, oj>erctek, uważać można
za rzecz lepszą od prezentowania setek wspólcze- 

NA WCZORAJSZYM TARGU płacono następu- stijroh lichot, kaleczących tak często ucho i dobry 
ją-ce e-eny: 1 litr mleka ■zbieranego 20—25 groszy, smak muzykalnego słuchacza. Taki zawsze powita 
uit,zbiorainego 30— 35 groszy, kwaśnego 25— 30 . z zadowoleniem s-ta-rą „Księżniczkę dolarów" Fal- 
groi?z\r, śmietany ś.oodlkiej 50— 60 groszy, kwaśnej j-a z joj niozwyłcle melodyjną i solidnie -zrobioną

" nwłzyką, choć mu niewątpliwie przyjdzie zamknąć1.80— 2 -zł., 1 kilogram masła zwyczajnego 4.20 do 
4.50 zł., deserowego 5.20— 5.40 zl., sera 1.20— 1.30 
zl., jaja za kopę 8.80— 9 zł., za sztukę 15— 16 gr. 
D r ó b: kura. 4— 8 złotych, para kurcząt 3— 6 zł., 
kaczka 3— 4.50 -zl., gęś 5— 7 zł. R y b y :  1 kilo
gram karpia 6.50 -zl., ,na części 7 zł., szczupaka 
q— 7  złotych, lina O złotych, łososia 10— 11 zło
tych, świnki 6 złotych, 'wiślanych drobnych 3 zł.

EGZAMIN DOJRZAŁOŚCI W RRYWATNEM  
SEMINARJUM NAUCZY CIELSKIEM ŻEŃSKIEM 
INSTYTUTU MARJI odbył się w  dniach 7, 8 i 9 
cizorwca pioil Ikic-rownic-twem dira Ma.rji Dluskiej. 
Egzamin złożyły: Balowska Mar ja, Barteozkówua
Aniela, Ba-tikówata Helena, Bugajslka Helena, Chmu 
rzanika J-ulja, Dciiasenberg Jadwiga, Ducllkówna 
Ilelena, Filipkówna Marja, Galińska Erailja, Gra
dowska Jadwiga, Grondałozykówna Zofj-n, Hirsch- 
berg Janina, Kuczyńska AmaJja, Jai-oszówna Zo- 
fja, Kabatówua Władysława, Knapówna Anlo.i.i- 
lia, Koia-cizkówna Kazimiera, Konieozna Anna, Li- 
c-hajówna Natruljn-, Łaehówna Hełema, Łasiówna 
Anna, Łazarska Eugcnja, Mirkówua Hełema, Na- 
tkańcówina Jaituna, Now-akówna M.icj.i, OpłuAiló- 
-wna Jadwiga, Romanoiwsflca Helena, Sipplówna. 
Marja ,Standówna Irena, Stoc-hówna Antonina., 
Struzikówna Elżbieta, Trzyn-ianka Józefa, Wy-zi- 
nia-nka Julja, Zacliarsika Marja.

ZGROMADZENIE INWALIDÓW, WDÓW I SIE
RÓT PO POLEGŁYCH z całej Polski odbędzie się 
13 bm. w  Kraikowi o w  Muzeum przemysłowem 
o go-dizinie 10 rano.

OSZUKAŃCZE DOKUMENTY WOJSKOWE. 
W  trzecim dniu rozprawy przeciwko świat-owej 
afenzynt-ce Elżbiecie Punz&towej zeznawało ezereg 
świaidlków, między innymi dc St. Skulic-z, b. refe
rent, _ personalny szefoistwa intendaintu-ry, Roberta 
Amebena, u-raędmiiką cywilnego w S stopniu pła
cy w  D. O. K. Kraków, generała Herfortta, t-ier- 
żaurta Z. Lagtoza i płk. Grodzickiego.

Świadkowie ci zeiznawaili na okoliczność fałszy- 
wy-oh dofcumontów urzędowych, któremi oskarżo
na się legitymowała.

oczy na sl-nboetki przynudnego libretta, z 'którem 
uafei miii warszawscy goście mieli trochę kłopotu, 
nie mogąc zeń wycńmąe odpowiedniej dla za-ba-i 
wienia w-idza dozy wesołości.

M ie li xuito w ię c e j siposobn-ości do ukazania swro 
ic.h zalet wokalnych, zwłaszcza pp. Niewiarowska 
ze swoim niewielkim, lecz pieści yie, świeżo 
brzmiącym i doskonale modulowanym głosem, fi, 
nezją i wdziękiem śpiewu, ora?, gry, które cecho, 
wały również i kreacje pp. Sokołowskiej, Bań ko w , 
sfciej, Redu i Dembowskiego.

Przedstawiciele komizmu pp.: nomki, Misiewicz, 
Las-zcayk i inni niewiele tu miel do czynienia, uży^ 
wali sobie znowuż wiaaz z pp. Niewiarowską i Sta- 
s-zyńskim na następnym spektaklu, to jest bardzo 
wesołej błahostce Kolia, „Królowej Nocy:t, z-nasiej 
już także z ostatnich łat teatru przy ul. Rajskiej, 
w której osiągnęli większy jos-zc-ze, niż w „L'idy 
Ghic.“  „succes de Tire".

Jak poprzednio, tak i teraz na spec-jalne podkre* 
śle-nie zasługują staranna reżyser ja i piękna wy
stawa, pod względem kostjamowym (zwłaszcza 
c-o się ty-ezy p. Niewiarowskiej) w amerykańskim 
Wprost pnzŁcpyc-hu toalet nieustępująca nieraz świa 
towym s-ccnoin stołecznym. Godnc-mi ich były ró
wnież i produkcje choreograficzne świetnej tan, 
cerki p. Kuszpictowskiej-NYilskiej i jej doskonałe
go partnera, p. Gaubier‘a.

IV niełatwych warunkach, bo z dorywczo zmon- 
towa-njon i lak niekompletnym zespołem orkieetral 
nym i chórowym pracujący p. ka-pelmistrz Sirota 
dobrze zasługuje się za każdym razem około u-trzy, 
m.an-ia calośd na tym wysokim poziomie, na któ
rym poeta wili Im.prc-zę wszyscy wykonawcy i ich 
utalentowany przewodnik p. Julic-z.

Jul. Św,

AL
tr

Z A O S Ł O
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w nowościach na sezon wiosenny, jak: ryp3e, sukna, 
wełny, kamgarny, aksamity na kostjumy, suknie 
i na ubrania męskie. — Zefiry, dymki, szyrtyngi, 
płótna, wsypy i oksfordy. — Kapy, kołdry, koce, 

pledy i firanki.
H a f i r j i ę & s z y  w v 2 s ć r  i s l ^ c i e s i  ż y r a r d o w s k i c h  

po cepach fa h ry c zn y c h  — poleca ^

M i n  k @i :w im  FaasaŁB . „ ....
B ra k ó w  n!. F loriańska Ł. m9 1. piętro, TeSs.isK li?  533

tut przy Bramie Floriańskiej. . ~óoi
Uwaga na a d r e s . ---------------------Ula Kółek rolniczych odlicza sią rabal.
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B. ilUUftłjtl

W  s o b o tę  i  w  n ie d z . o  7*30 w lo c z o r e iu

G O Ś C IN N E  W S T Ę P Y

UEKUI9U  KOISSIEGO
znakomitego tragika wszechświatowej s ław y  

w  tragedji Szekspira p . t.

„ I I  A  M  L  E  T «
lnsoenac'a śp. T a d e u s z a  P a w l ik o w s k ie g o

T E  A T  FS. B A G A T E L A

G O Ś C IN N E  W Y S T Ę P Y  W A R S Z A W . T E A T R U  

, . N IE iV IA S O W S H IE J
Dx*ś i w dnie następne o godzinie 8*15 wieczór

m o l o m  « y
opcrelku >v 3 akt. A.-iulda i F. Bacha — muzyka W. Kolta
W akcie ll-ęim Balet ,NOC“ 1) „Gwiazda Wschodu* —  He
lena Struriska. £} „lawa Ezcentrique“ — Ksenia KuszpMowska 
I Albert Cauoier. 3) „Królowa Nocy" —  Kaz. Niewiarow3ka
K o n k u rs  d la  ś m ie ją c y c h  s ię  n a js e r d e c z n 'e j ! ! !  

W  n ie d z ie lę  d n ia  13 ciperw ca  łi. r . o  g . 4-15 j io p o l - .

N a ogólne iądarde snkcesowa operet. W . Kolia

LADY CMC
A t r a k c ja  ja k ie j  K r a k ó w  d o tą d  n ie  
m ia ł  —  w  je d n y m  p r o g r a m ie  d w ie  
n a jw ię k s z e  g w ia z d y  e k ra n u , g r a  
w s p a n ia ło ,  o b ra z y  o  p r ze c u d n e j t r e ś c i

NORKA TALMADGE Ł j jp S S t

O d R K A  D W Ó C H  Ś W I A T Ó W
MASY PICKFORD y - J t ó H S

SIEROCA D O L A
14 aktów kalejdoskopu życia w  przepysznej i koron- fg 
ko w e j re iyserji, która bawi, wzrusza, podnieca 611 1. “ — r  ■ :m si koi, napem ając widown ę jednogłośnym zachwyter

W Y ST Ę PY  ALEK SANDRA MOTSSIEGO. Dziś
rozpoceyna w teatrze miejskim imienia J. Słowac
kiego cykl gościnnych wysypów znakomity tra
gik, Aleksander Moissi. Artysta -wybrał na pierw
szy swój występ głośną swoją kreację w H■'.•mie
cie “ Szoiksiiira, który uitoaiże się w  sobotę, niedizieię 
i poniedziałek. Inno role wykonają członkowie ze
społu w objadzie z ostatni ego wanowienia pp.: Ja- 
roi-aewsika (Of-elja), Bracki (król), Klońska (królo
wa), Sawicki (duch ojca), J edmowislka (Polosijiuz), 
Socha (Laartes), KSjowfcki, \Vyw>eki, Knstow&ki 
(grabarz I.) i inni.

W ARSZAW SK I TEATR NIEW IAROW SKIEJ  
W  „BAGATELI1". Dzisiaj pierwszy dzień „Konikuir- 
&u“ dia śmiejących się najsordec-ziuiiej. Pomiędzy 
zwycięzców zastaną rozlotsorwairie następujące po- 
daraniU firm kraSsowskich: Jedwabna lyy.ina, ga
lami er ja męska 1 damsllta, jłcirfumerja, wina i ko
niaki, wino szampańskie, wyroby jubilerskie, pa
piery listowe, cukry i cizc-teoWla. Z ap iy  na kon
kurs przyjmuje kanoelairju teatru od god-ziny 6-tej 
wieczorem.'

PRZEDSTAW IENIE D LA  DZIECI. Jutro o go- 
diunie 11.30 przód południem w  teatrze Niewia 
rawskiej w  „Bagateli1" odibrjdziie się pnzedistAwianie 
<Y.a dzieci z udziałem Halusi Motyozyńskicj, 10-le- 
tnśej tancerki-artystki, oraz Józefa Redo, który 
wystąpi w  swoim reportmairzo dila daieci. N a  pro
gram złożą się: baśń fantastyczna w  4 obrazach 
po-d tytułom: ,,Z«<warow&na -złota Marysią" z Ha- 
lusią Motyozyńsfką w  roli tytułowej, ora.z arcywe- 
sola komedyjka w  1 akcie pod tytułom: „Faworek 
cukiernikiem". Atrakc-.ją przedstawienia będzie 
groteska taneczna: „Ilaiusia Motyozyńska, jako
J.-iokic Coogiuu'".

TEATR „NOWOŚCI" —  ZRZESZENIE A R T Y 
STÓW DRAM ATYCZNYCH. Jutro, niedziela, 13 
bm., o godzinie 8 wieczorem premjcra ikrołoehwiłi 
znanego autora Sochy Guibiy „Skandal w Monte 
Cado“. W  rolach głównych pp.: Krajewska, Po
rębska, Brandt, Reweki, Stodolska, Bajnarowski 
i inni. —  0  godzinie 4 .po południu po cona-ch zni
żonych znakomita farsą Gromek DancourPa: „Syn 
niematiu-alny“.

KONCERT CHÓRU CECYLJANSKIEGo odbę
dzie się w  sobefę, 12 bm., w  sali Starego Teatru, 
o godzinie 7 wieczorem na dochód oboizów harcer
skich. Reszta biletów do nabycia jeszcze w han
dlu W . Batzesa, Ryneic główmy 35, biuro Zwiąaku 
liarceistwa ,ulica Szewska 12, w sobotę przy ka
sie Starego Teata-u.

REPERTUARY: .
T E A T R  IM. SŁO W ACK IEG O  

Poniedziałek, 14 b. m.. „Hamlet" (gościnny wy
stęp Al. MoUsiego).

■ ■is? Ofiary Kr̂ acaycii Oemonsfracyj Komunistycznych
@ Pradze

DR GRINIUS
prezydent Republiki litewskiej, z zawodu lekarz, 
iiałożąey do etronniicitwa Radiowego, które wyszło 
wzmocnione z ostatnich wyborów. Poglądy jego 

I* znane są naszymi ozytcilii.ilkoon.

P R O C E S  0 ZABÓJSTWU Ś. P. L IN D E G O . Jak
domiobizą -z Wkmsszawy, akta spaw y sierżanta. Wa- 
elmwa. Trzem i-cJ owsiki ego, zabójcy h. prezesa P. K, 
O., Huborta Lindego, wpłynęły do woj-kowego 
sądu okręgowego. Termin rozprawy wyznaczono 
na disioń 17 bm. Ze wiz.głędu jednak ma przepeccwa. 
dzamy obccmie remont; saj rozpraw, możliwe jost, 
iż tonnin ton uleerde kitikiu-łiaiowci zwłoce.

(Telegram własny 
Praga, 12 czerwca. W czoraj wieczorem ko- 

muniicr urząd z. li w lec protestacyjny przeciw 
wprowadzeniu iee-1 rolnych, nad któremi to
czyły się w  Jaśnie w iizbie obrady. Po wiecu ko
muniści wdiiew zakazowi policji urządzili po
chód, przyczem doszło do większych starć 
m iędzy komunistami a  policją. Demonstranci 
starając się przerwać kordon policyjny, zamy
kający dostęp do parlamentu, obrzucili policję 
kamieniami, cegłami, żelazem itd. Policja w sa
moobronie użyła gumowych lase-k i dala. kilka 
strzałów lewolwerowych, raniąc jednego -robot
nika -w rękę. 59 policjantów oraz kilka esób 
cywdnych zostało ranionych, przeważnie lek
ko. Aresztowano około 50 osób. W  później
szych godzinach noicnych panował w  mieścio 
spokój.

(Telegram iskrowy „Nowej Reformy"*',
Praga, 12 czerwca. W  czasie wczorajszych

„Nowej Reformy').

starć między komunistami i policją została 
rannych ogółem 59 policjantów, jeden wach
mistrz i jeden komisarz policji. Jednego poli
cjanta i trzy osoby cywilne musiano przewieść 
do szpitala z powodu ciężkich obrażeń. Are
sztowano 49 demonstrantów.

Jak było do przewidzenia, demonstracje w y
wołały głośne echo w  parlamencie. Poseł ko
munistyczny Boleń oskarżał policję, że zaata
kowała spokojnie rozchodzących się robotni
ków, że wiele osób, w  tem jedna kobieta, zo
stały potratowane przez koniu.

Podobnej obstrukcji, jaką urządzili komuni
ści w  izbie, nie pamięta jeszcze czeski parła, 
ment.

- —  --------o—  -------- —

M zlnne posiedzenie Izby czeskie]
Gwałtowne awantury komunistów w  Izbie

i Przyaileja dlii ® l f  ran iśs (0 SmeryHi

„ Promień"
Podwale 6

Ameirykańdki kioujwlait generalny w Warszawie 
komunikuje-

Departament Stanu w Waszyngtonie zaiwśwłomił 
amerykański kousuilait genorailuy w Warszawie, iż 
c-bcofera-jowcy, którzy shiży-U lxjdź w aamji, bądź 
też w marynarce amery3rańskjoj, w  czasie mięcky 
5 kwietnia 1917 r. i 12 Keatopada 1918 r. i ot.rzy. 
mali elilubne zwólirlonie zo slm.żby, a którzy nie 
są wykluczeni od przyjęcia obywatelstwa amery- 
kaiukiego, mgoą. uzyskać zezwolenie na wy cmi- 
growanżo poza kwotą do Stanów Zjednoczonych. 
Rómiieź żony bylyi-h woJcU:osrycli ameryikaiisSik-h 

r-Ł ■ u .  _ _  . „  ,  „  . _ . j dlzieci poniżej lat 18, mężowie kobiet, które uoze-
1 1  § | ^  “ I I  E «  " S i  M  .shiiozyiy w wiojnie świa-to-wej w służbie wojsko

wej lub marynia.ree Stanów Zjaiduoozonyeh, mogą 
uzyskać przywiiiloj poza kwotą, w wypadkach, w 
których pragną towarzyszyć wyżej wymienionym 
weteranom Inb uyjeoJiać w przeciągu sześciu mie
sięcy od daty ich wyjaizdu w ccłu potączeoiia się 
z nimi. • -

W A J P J K K N 1 E J J Z Y  I U L M  P I IA N C O S K I

ZflLOTiiy SSIĄlĘ
■wielki dramat w ystaw ow y w  S-miu akiach 
reżYfeerji Tu iia ilsk ie^o . — W rolach głównych 
tfatalja Kowanko, Jacąuo Catelaine, Mikołaj Koli*

w  owvm  eensacyjnyra dramacie w  6 akiach

_ .BŁYSKAWICA
N a d i o  w programie znakomita komedja w  6-cin 
aktach w  której w ystępuje kilkadziesiąt

Począł, przedsł najm łodszych gwiazd ekranu H ollyw yod p. t

. 0 ^ 5,7 . o K L U 3  M A ŁYC H  N iCPO NiUW
■ w  niedz. o g. o

WANDA
| Sertnidj 5
Począł, przedst. 
o g. 5-tej 7 i &-tej 
w niedz. od^3-e[‘

W ie lk i  d rw n in l „ F n r n iu o n n fa "

MIŁOŚĆ... 
0MLUCZ0MA1M
8 aktów  źon^lerki z uczuciem męż
czyzny. W  roli wyrafinowanej kobietki 
słynna piękność B e t t y  C om p son , — 
P o n a d to  w s p a n ia ła  fa r s a  w  5 a k t .

[IM*

Strndom 15
Itassy  od st7 i9  
a niisU. o godz. 3

(ta r o w lłln a  21

Początek przed* 
ir dnie powsz. 
ę g. 5, 7 i 9.

NORMA TALMADGE
największa tragiczlca świata w  ro li Księżniczka 
G ra u s ta rk  w  obrazie p e ’nym nienawiści

Powyij-ze przepisy będą prawomocno do dnia 
2G maja 1927 roku. (Roby, ■zgfcma.jące się, jako 
obcokrajowi weterani [»o wizę poza kwotą, winny 
przedłożyć oryginalne świadectwo z-wolnicnia z ar
ia j i lub mairynariki anicrjfkańdkuej, wzgłęilnie po 
świadczenie, st-wierdizająco pojiadanio tahiegoż 
świadectwa, lu.b inne do^taiteczno dowody, ustala
jące falkt, iż otrzymały cidubuc zwioliideniie z arm-ji 
lub man-ynniiiki auncirykaitekiej. Rówinoeześnio jse- 
tenci winni przedłożyć \TOzelkle doileumenty, wy- 
magane z reguły od wszystkich emigrantów, sta
rających eię o wizę amerykańską.

a r c y d z i e ł o  r e i y s e r j i  D y m it r a  H u c ł i o w l e c k i e j g o  
P o n a d t o  f a r s a  a m e r y k a ó & k a  w  2  a k t a c h  p , tJA CHCE W  SOMD
Arcydzieło, Jakiego Jut dawno Kraków oczekiwa

TE 2 ZAUŁKA
HANPŁAHEA M IŁO ŚCI

P o lę io y  10-aktoa»y dramat e>ota-czno-ebyczal 
jowy. W  głównych rolach Mady Chryjtians’, Aud 
Egede Hłison, Bernard Ooedzke. Sensaeylna ireóć 
pełna erotycznych scen, barwne Zycie nocnych 
epeluaek, gdzie króluje apasz i jego  koc-uanka

O b ra z  d la  m lo d z le iy  n ie d o z w o lo n y !

f ZKINO RED U TA nl. Lubisz 
uboi Bwar

1
&  wieitj

I  ^
■ I B & I

rapsod je  najw iększej i najprawdziwszej milośoi, obfi- 
tająca w  liczne sensacyjne i emocjonujące momenty, 

ielk ie arcydzieło genialnego reżysera THOM h a  Utciź:A

P o c z ą te k  o  g .  &-teJ o s ta tn i p r o g r a m  o  g .

. . . v j '

2 kraju i ze  św ia ta
NOWY SZEF FRANCUSKIEJ MISJI WOJSKO

WEJ w  POLSCE, generał Cha.rpy, jaik się dowia
duje „Petit, PanTsien‘k wyjeżdża w duiu tlzisiejs-zym 
do Warszawy ■/. Paryża.

NOWY POSEŁ T U R E a a  W WARSZAWIE, 
Kemał bej, ma pmzybyć w niedzielę do Warszawy 
z Koiii&tiaiiityiiiojijola, słujd wyjoehał we czwartek.

Z UNIWERSYTETU WARSZAWSKIEGO. Re
ktorem iwiiwersytefru warszawskiego na rok 192G- 
1927, wobec odmowy prof. St. l*ieuko\vskiego przy 
jęcia jłonowinego wyboru, ziostał rcybrauy profesor 
Łwyozajny sys-tematyki geografiazinej roślin, dr 
Bolesław Hryniewiecki. Poza tem wybrani zostali: 
dziekanem wydziału teologji katolickiej ks. prof. 
iStawairezytk, wydziału teologji ewangielidkioj ks. 
prof. Karol Michejda, daiekamem lyydraału pi-aw- 
nego prof. dr Liigeinjus-z Jamna (ponownie), wydzia- 
fu filozoficznego profesor Z. Łampieki, wydiziału 
farmaceutyranogo jkrofesor Broniiisla.w Kotkowski.

GEN. SZEPTYCKI PRZENIESIONY W  STAN 
SJOCZYNKU. Z Warszawy domwzą: Prezyden'
Rzeozypa-politej podpisał dekret, przenoszący ge
nerała. broni Szeptyckiego ma jego własną j urośbę 
w etan jx>ozyniku, zwal ni ając, go ze stanowiska ;n- 
spdkcra. a.rmji w K.i-aikowie.

PELLETIER D‘OISY W W ARSZAWIE. Wczo
raj o godzinie 4.35 po ywludsiiu wylądował na mo- 
fcotowisikiem l-otnieku pilot francuski, kmp. Pełleiicr 
d’0Ly ,diokoamją.cy -raidu Paryż—Trkio. Warsza
wa jest pierwszym etapem tego raidu.
OGÓL NO-POLSKI ZJAZD CHRZEŚCIJAŃSKICH 

ZRZESZEŃ RZEMIEŚLNICZYCH. Centralne To
warzystwo rzemieślnicze w państwie pokkiem or
ganizuje w Warszawie w dudach 27, 28 i  29 bm. 
zjaad delegatów -wwzy.shkieh »rza-zeń rzemie-AIni- 
ezych chiześeijańskieh w  RzeczyijmJfłOłitej. Obra
dy hrzyd-niowe obejmą aag-adnienia, wyłącznie go
spodarcze.

SPRAW A TEATRU NA KRESACH. Donoszą 
z Warszawy: Artyści <kannaityo®nd Osterwa, Remer 
i Kossorwki byli wczois-aj na posłuchaniu u premje- 
ra Bairtła i przedsta-wEi m ujwc-jckty artysty-ozne 
na kresach wisciboduiich.

ulogwle kibkudiniowcj zwłoce. Roz- 
praiwu potrwa dwa do tmzy dni. Przewodniczyć 
ma fc.zcf e.ądn, pik. Armińdkd; oskarżał będzie pik. 
Kaczmarek, broiri 'Trzmiolewteikiego poseł Lieber- 
inanim.

PO ZAJŚCIACH W OSTROWCU. Z Warszawy 
donoszą: Insipektoir Ujśinisterstwa sprarw -wewnęfmz- 
nych, ilaukiewicz, priT^j^taiwkied ministerstwa 
pracy, Ułanowski, którzy wyjediaM do Ostrowca, 
przysłali elo Ware^awy raport, stwierdzający, że 
zajścia wywołane były ẑerz agitatorów i przez 
akcję miejscowych szumourin. W miasteczku pą- 
n-ujo epókój.

Inżynier Ligęza, o którego powstał zatarg mię
dzy robotnikami a dyrekcją fabryki, poruszony 
wypadkami, sam zgłosi! e-woją dymisję. Policja are 
siztowala głównych sprawców zajścia.

DWA W YPAD KI ŚMIERCI OD PIORUNÓW. 
We wsi Zalesie po-d Koluszkami pic-run. uderzył w 
zabudowania Ignacego Kulift-łt-iego, które spłonę
ły doszczętnie. Kuliński potjidósł śmierć na miejscu. 
Poiłcwas bunwy tej koło wsi Stare Kolus;Jci wy dar 
rayt się jeszcze jeden wypaddc udorzenin. pioru
na. Trzjmastolebni Jan Wawrzonok, k-tóry znalazł 
się na szotde podczas uleiwinego deszczu, selitro-nił 
się pod drzewo. Gdy pioiim uderzył -w drzewo, - 
dd-ojiiec padł na ziemię, tracąc przytomność. — 
Przejeżdżający wlaśade szo:ą jakiś wieśniak zn-j 
brał ze sobą YraiWiraotnlta., którego przywiózł do 
posteruuk-u poii-cyjneigo d-o Kclus-zike. Tu po kilKU. 
niBMitacli cJiłopdcc wyzionął diucha. Jest to nieby
wały wypadek, obserwowany nader i-zadiko, by j 
śmierć wskutek lulorzenia pkunnuinu nastąpiła po:

NOV/Y SENAT POLITECHNIKI LWOWSKIEJ.)
Onegduj został wybrany nowy saiat jioliteclmiki | 
lwowskiej na następny rok akademicki. Rektorem; 
został wybrany profesor Otto NadoSsfld, dziekanom ’ 
wydziału j.nżyniorja Jątlowej i wodnej dr A lVe- 
res-z-ezyński, archilektnry inżyuier JUiikiewicK, me- 
ętiauwki iinżynier Idawze-wsilri, chemji -inżynier Le- 
śnfań;ki, wydziału ro-lniezo-laeowego profesor Ko- 
zii>kowsti, wydziału ogólnego dr Stożek.

TABLICA PAM IĄTKOW A KU CZCI JÓZEFA 
BRANDTA. W  niodzidę w połudmio odbędzie się 
w Radomin mo-erzystość [Kjówiecenia na do-m-u przy 
uiicy 1’ite'Uztekiego 1. 11 tablicy pamiątkowej ku 
czci Józefa Br-amtbo. —  W  tym domu zma.rl wła
śnie przed rokiem, dnia 12 czerwca 1925 roku, ten 
znakomity polski artysta, malarz.

PO ZGONIE WŁ. MICKIEWICZA. Szef kance
larii cywilnej Prozydon-ta Rzeczypospolitej wysiał 
na ręce wdow y po ś. p. W ł. Mickiewiczu następu
jący telegram:

„Z polecenia p. Prezydenta Rzeozrposjrolitei 
przesyłam wyraizy serdecznego współczucia -z po- 
wołu zgon u nieodżałowanej pamięci Wł. Miokiewi- 
cza, wiolkic.go patrjoty i gwLwgo svaa nieśmier
telnego wieszcza, —  Szef kaocelarji cywilnej (— ) 
Leinc“ .

Z P  a t y  i a tdografują 12 bm.;
Wczoraj od sarniego ran«>, 2x>cizę.ły najdywać na 

-ręce rodziny ś. p. Władysława Mickierwioza depe
sze z knaju od Sejmu, rządiu, marszałka PiłauKMde- 
go, marsza Kira Trąropozyńsfeiiesgo, od uniwersytetu 
warszawskiego, Stefana Batorego, Akademji Umie
jętności w  Krakoiwie ,od ezeregu bibljotek i wielu 
innych inst ytiuoyj. Przez cały <łzieil tłumy ludzi 
przesunęły się p-zed cacigodnemi zwłokami.

SAMOLOTEM PONAD MONT BLANC. Z Pary- 
i‘iX t Lotmk £.-tqin̂ cusLî  ps^zgckił
iiuiłyrn samolociie 40-korinym górę Mon-t Bla.nc.

Z a rz ą d  K a s y n a  o fic e rsk ie g o
oddało z komforlem i -werandą urządzony

OG RÓ I* P R Z Y  U L IC Y  Z Y R L IH IE W IC Z A  1
do dyspozycji szeroMej inteligeitcji, pragnące] spędzić chwile r  
gwóeżem powietrzu. Tamże ouiei i_ restauracja. — Koncert mu7,v]

wojskowej, — \Vstęp -wolny. 2LH

(Telegram iskrowy

Praga, 12 czerwca. Izba miała dziś rano] 
przystąpić do glosowania nad przedłożeniem i 
o claieh rolniczych* a to po "obradach, które 
trwały od piątku godz. 9 rana nieprzerwanie 
przez 18 godzin. Gdy referent Zn di na dziś o 
godz. 4.30 nad ranem wstąpi! na trybunę, aby 
wygłosić przemówienie końcowe, komuniści 
rozpoczęli techniczną obstrukcję i zaczęli ude
rzać pulpitami. Kilku posłów komunistycznych 
weszło na ławę ministerjalną i usiłowali we
drzeć się na trybunę, skąd ich jednak wypar
to. Oszałamiający hałas i wrzawa trwały- bez 
przerwy do gódz. 6 mi nu. 15 rano. Komuniści 
wśród hałasowania domagali się, aby zjawił 
się w izbic prcmje-r i udzielił informaicyj o 
wczorajszych krwawych zajściach ulicznych, 
podczas których, po protestacyjnem zebraniu 
komunistycznem przeciw cłom rolnym, przy
szło do starć między demonstrantami a  policją. 
P rzy tych starciach odnio-slo rany 59 policjan
tów i 3 oficerów policyjnych, oraz trzech de
monstrantów. Blok czeskich socjalistów przy
łączył się do żądania, aby rząd udzielił wyjaś
nień o wczorajszych zajściach, jednakże so
cjaliści czescy nie uczestniczyli w  awanturach 
w izbie.

Ostatecznie prezydent Izby po godz. 6.15 ra
no musiał zamknąć posiedzenie, bez przystę
powania do głosowania. Podjęcie obrad wy-

„Nowej Reformy").

znaczone zostało w  pól godziny później, je 
dnakże do godz. 9.30 (czas nadania te j iakrów 
ki) posiedzenie jeszcze się nie rozpoczęło.

Praga, 12 czerwca. Dyskusja w izbie nad 
ustawą o cłach agrarnych została ukończona o 
godz. 4 rano, poczem prezes Małypetr zarządził 
20-mimitową przerwę. Posiedzenie zagajono o 
godz, 4.10. K iedy referent Zadimi wchodził 
na trybunę, komuniści rozpoczęli burzliwe sce
ny, bijąc w pulpity, dzwoniąc, gwiżdżąc itd* 
Fos. komunistyczny Hirsohl rzucił się na refe
renta, starając się wyrwł/c mu z ręki referat. 
Zaraz potem na referenta rzuciło się kilku po
słów komunistycznych, jednakże straż parla
mentarna zastąpiła im drogę, odcinając ich od 
trybuny parlamentarnej. Doszło do starcia ko
munistów ze strażą. Referent dyktow ał steno
grafom. O godz. 5.30 rano obstrukcja trwała, 
dalej,

Praga, 12 czerwca (P A T ). O godz. 11.30 
•izby jeszcze nie otwarto.

W  kuluarach twierdzą, że porozumienie za
sadnicze co do diałszego porgramu prac sejmo
wych został osiągnięte, a mianowicie: po za
gajeniu pknum sjmowego, które ma nastąpić 
w ciągu najbliższych minut, dojdzie do  głoso- 
wuuai nad ustawą o clac-h agrarnych. W  tej 
sprawie opozycja wniosła przeszło 1J.K59 popra
wek.

Dyplomatyczne pofM Anglii pod adresem Mte@

na 
muzvki 

2UOO

POSIEDZENIE TOW. MIŁOŚNIKÓW JĘZYKA 
POLSKIEGO, ipolącaome z odczytem profesora K. 
Nitscha, pod tytułom: „Zagadnienie poprawnej
polsKizyaiy w szkole powszechnej11, odbędzie się 
w niodzi-ełę, 13 bm., o gwiz-inio 11 prtzed -połu- 
(iiiiem w  sali seminarjum sł(y>.viaiiskiego (ul. Go
łębia 20, I. piętro).

T E L E G R A M Y
Przed posrzEbem f. p. siHdpsłSKS

H it lie u łt z i
(Telegram własny „Nowej Reformy")' 

Paryż, 12 c z e rw c a Z w ło k i śp. Władysława 
Mickiewicza zostaną jutro złożone na cmenta
rzu Montmorency w tym samym grobowcu, 
w którym spoczywały dawniej zwłoki ojca 
zmarłego, Adama Mickiewicza. W  czasie po
grzebu wygłoszą przemówienia proboszcz cmen

(Telegram wiosny 
Londyn, 12 czernica. Angielski charge d ‘af- 

faires w  Moskwie otrzyma! z Londynu notę, 
którą ma wręczyć dziś sowieckiemu urzędowi 
zagranicznemu. Lorndyńska prasa poranna 
stwierdza, że nota jest krótka i wyraża bairdzo 
przykre niezadowolenie rządu angielskiego z 
powodu mieszania się sowietów w wewnętrzne 
sprawy Anglji. Polityczny ko-respoulent »Dai
ly Telegraph« sądzi, że nota nie jest ultima
tum, lecz. tylko notą prollminaryjaą i nie od
nosi się do obecnego stosunku rządu sowiec
kiego cło angielskiego strajku węglowego, któ
ry jeszc-zo jest badany przez komitety ministe- 
rjalne, lecz komunikuje w uprzejmej ale sta
nowczej formie, że w razie gdyby sowiety 
przysyłały nadal plen‘ądze na poparcie strajku 
węglowego, wówczas Moskwa powhira ocze
kiwać protestu Anglji w formie ultunatywnej, 
która nic cofnie się przed zerwaniem stosun 
ków dyplomatycznych z Rosją.

„Nowej Reformy").
W edług doniesienia Routera, angielskie 

związki zawodowe otrzymały z Moskwy w  dnin 
S czerwca sumę 309 tysięcy rubli, tj. około 30 
tysięcy funtów, co łącznie z poprze 1h;o prze- 
słaneroi .sumami wynosi 320 tysięcy funtów, 
jakio Rosia przesłała na poparcie slrajku an
gielskiego.

Sprawa pieniędzy rosyjskich będzie- przed
miotem dyskusji na jednem z najbliższych po
siedzeń parlamentu.

S i f e t n c b  lo a ig c d e  na ceis 
j f f o jR B o t e

Londyn, 12 czerwca (P A T ). Przewodniczący 
federacji górników Smith w  wygłoszonej wczo
raj w Doncawter mowie zaznaczył m iędzy in- 
stemi, że do ostatniego wtorku otrzymał z Ro
sji 352.350 ft. szt.

---------o---------

tarza Montmorency, radca legacyjny Szembek 
imieniem poselstwa polskiego w Paryżu, Z yg
munt Zaleski imieniem polskiego ministerstwa 
oświaty i słowiańskiego Instytutu w Paryżu 
Hieronimko imieniem polskiego związku pra
cowników w' Paryżu oraz Koczorowski, bibljo- 
tekarz Bibljoteki -polskiej w Paryżu imieniem 
tajże hłbljoteki.

Rokowania handlowe 
polsko-niemieckie

(Telegram własny „„Now ej Reformy",

Berlin, 12 czerwca. Prezes delegacji niemiec
kiej od rokowań handlowych z Polską Loewald 
odbył konferencję z radcą Marclilew^kim w 

sprawie dalszego postępowauia podczas roko
wań.

Hsscsfs zniszczenie okretto  
przez nurze

Yalparaiso, 12 rzorwca (P A T ). Podczas 
gwałtownej burzy, jaka szalała u brzegów 
chilijskich, 4 parowce uległy zupełnemu rozbi
ciu. Nadto 5 holowników zatonęło a 3 zostały 
uszkodzone. Zatonęło również wiele łodzi ry
backich.

D Z I A Ł  G I E Ł D O W Y
S  I i r a k » t v s k i e j  g i e ł d y

Z RYNKÓW  W ALUT I DEWIZ.
Krakowy 12 czerwca.

W  ubiegłym tygodniu panowała na ryuku walut 
i dewiz tendencja na ogół utrzymana;. Wprawdzie 
z poceąitikicm tygodnia kurs dolara, począł zwyż
kować i doszedł już ma/wet do 10.40, włhrótoe sdę

jednak ukarało, że był to jedynie manewr speku
lacji, śrubującej kars do góry, przyczem jednak 
pnz.icaoiiowaki eię w swoich planach, gdyż po 
dwóch zaledwie dmigeh musiała skapitulować ze 
względu na zorientowanie się zarówno kół rządo
wych, jak i szerokich sfer zaćoteresoavanych.

W ciągu tyog-dinia wobec małych różnic kurso
wych na T3uiku, zainteresowamie niewielkie, przy 
nieco silniejszej podaży i małych obrotach. Na
strój był Sorokojny, wobec pewnego ustabilizowa
nia się kursu, przy wahaaiiach w stosunku do ubie
głych tygodni niewidkach. 9

Wczoraj po południu kurs doi ara Lsataftował 
się około 10.14—10.16, przy tendencji utrzymanej, 
dzisiaj, jak zwykle w soboty, panuje usposobienie 
spokojne, przy minimahijmh obrotach i majem za- 
initcffesowaini-u. Dzśsiejsey nicofiojainy kurs doiła- 
ra 10.15— 10.16, bankowT 10.05— 10.10, przy nad- 
miaraze towaru. Banki w  ubiegłym tr-godnini wo
bec zbliżenia się kursów bninkowych do nieoficjal
nych .oraz przydziału walut i dewiz przez Bank 
Poisiki, były w możności pokrywać zapotrzebowa
nie przemysłu, przyczyn i ając się temsamęm do 
zmniejszenia zapotrzebowania na t. zw. „piącu" 
(to jeet „caarnej gieldeie").

5Ve Lwowie nieoficjadme 10.12— 10.14, bankowo 
10.05— 10.10, w' Warszawie 10.18— 10.20 (nieco 
mocniej) bankowo 10.02, w Katowicach 10.15. Na 
wszystkich giełdach w ciągu tygodnia nastrój po
dobny, jak u nas, przy tendencji bez większych 
zmiain. Bank Polska płacił w dalszym ciągu za go
tówkę i czeki 9.98.

Giełda aurycfcska
Zurych, 12 czerwca. PAT. Zamknięcie giełdy.- 

Paryż 15.00, Loadym 25.13, Nowy Jork 5.162, Beł- 
g ja ' 15.20. Praga 15.295, Wairs^twa 50.00, Buda
peszt 0.723, Bia-logród 9.12, Ateny 6.45, Bukareszt 
2.22, Konstantynopol 2.62, Heisin.gfoK 13.03, Bue-; 
nos Aiires 208. Tendencja spokojna. /
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p r z e w o d u
Salon f  ryz]ersk

Ważne dla Pań! 00Cł

Z  dniem dsisiejszym otwarty został elegancko urzą
dzony a i iu n  f r y z ie *  i i  d la  Pau , p n y  u lic y  Sta 
r o w iś ln e ]  Ł. 21 (obok kina Nowości), pod firmą:

'  : „ 8 E M  B  E  Ł I S  S E  P  B N  f «
strzyżenie włosów k la garęonne i patie, wykonują 

pierwszorzędne dyplomowane siły. Farbowanie oraz roz 
jaśnianie włosów przy świetle dziennym,

O liczne odwiedziny uprasza Z a rza d .

Garderoba

„SZYK£  £  N a / w lę k s zy  w yb óu  * * n jw y k w in t -  
“  •  nlejszej garderoby męskiej i

P Ł A S Z C Z Y  G U M O W Y C H  
p«ladafma ,Szyk4 Kraków, Mlkałajska 12

2873

R o w e r y

Marka ochrcnna

50 lat gwarancji

i t i f r t p d i !  śu/ictou/ej sluii/y
lUwEO fiogielsHie 

J .  S. A .
o ra z  c zęśc i d o  ty c h ż e  p o le c a  T o  w . 
H a n d lo w e  ^

Na składzie w  w » w  -w m w
wielkim  w j bo- 
rze m a s z y n y

/’ ^ 

Mleczarnie ? Restauracje

2811

P O W IE L A C Z E
marki

b . « 1 S ! r? S »
Ltd. Łon iga

A m ery k a ń sk ie  
m a s z m  O p i s a n i a

Szkło
Q 7 S f.fr  f i  91 I i \ |  1 poleca oraz wykonują wszelkie roboty

U l Y I L l l l l L  szklarskie jak I oprawa obrazów iv ^
Kraków, ul- ćw. Krzyża Ł. 8
(przecznica M ikołajskiej) 2872 S. F1NKELSTE1M

K o k  z a ło ż e n ia  1S7S T e le fo n  332$

MLECZARNIA i RESTAURACJA
B .  S » Y T L A

P s w ł OTESJ e . d o b b z y n s k s  ■
K r a k ó w ,  P la c  W W . Ś w ię ty c h  E-10. 2863

wydaje śniadania, óbjady i kolacje mięsne i jarskie, spo
rządzone na sposób dom owy. —  C e n y  u m ia rk o w a n e . 
W ycieczkowcom  udzielam 15 proc. opustu. O liczne odwie
dźmy uprasza Z a rza d

Maszyny do szycia

l a  1 rak  spłaty
SRM maszyn i nwento

braków, Zwlsrzynlscka 6 (HotsI „Mm").

d o  s z y c i a K raków , ul. G rodzka 60

wszelkich system ów po cenach fabrycznych

i podróżne i jC © $ S £ ? | ! fV i

(kupno i  sprzgdaż nżywanyoh 
maszyn do pisania)

N a jw ięk s ze  w  K ra k o w ie

BIURO POWIELANIA
P I S M  i R Y S U N K Ó W

& r & k 6 w  2835

A D M i N  D Y G A T
POBWAL3 7. TEŁ. 1394

5-&
5?&

i

„ C I C H Y  K Ą C i l l i 44
M L E C Z A R N I A  i  K A W I A R N I A

otwarte codziennie od godz. 6 rano do I I  wieczór
2865

Rrzybory rymarsMe

SHŁUS PRiy80Rfl\y RvHflFSRlCH 1 SIGBLARSiilClt
F . 2k ów , u l. W ie lo p o le  3 (taż obok głównej poczty) 

poleca uprzęże luksusowe, robocze, siodła jakoteź wszel
kie artykuły w zakres rymarstwa wchodzące. — W ielki 

wybór kagańców, obroży i linowek. £883
—1- - .U’—™ " i ■

Gumowe artykuły

l 2 u1 flO iSafnJl gumuwd R&DKj “A:
na'pewniejszy ni i najh igien iczn ieszym  fabrykatem, k tóry się obecnie 
wyrabia. W ielokrotnie wypróbowana marka światowej sławy. Do na
bycia w  aptekach, drogucrjaeh, perfumeriach, w  braku tychże 
u 'za s tęp cy : Dom handlowy ,,1‘JM H A  , Kraków, Stradam 1U, Telef. 477:1

llierm osy

THĘRN0S9 K i f ;183330w e  p o le c a :

nf|F»3 10mi lu
Przybory sportowe

R y b o łó w s t w o  - T e n n is  - Fo o tb a i
poleca £816

F i r m a  W I K T O R  W A N D E R E R

Kraków Szewska 21.

. ipoi i Sportowcy
; A- 5 » 1

kupujcie u firm

o g ła sza ją cych się
\

w,.Nowsi Reformie*
P b w ^ iW W t fW T ^ lr  W !/«wW »w i_ -Ms V

Z e  s p o r t u
^  ZA W O D Y  W IS Ł A — M AKKABI. W  niedzie
lę r?n,:i. 13 b. m. odbędą się na boisku Makkabi 
zawody W isła— Makkabi, kilkakrotnie z powo
du niepogody odkładane.
£ ZA W O D Y  U N IA — BŁĘK ITNI o mistrzostwo 
klasy B. odbędą się jutro 13 b. m. o godzinie 
o po południu na boisku T.S. Jutrzenka i bu
dzą w ielkie zainteresowanie, gdyż Unia jest 
w  dobrej formie i będzie chciała za wszelką ce
nę zdobyć dwa punkty, przez co zrówna się 
z  mistrzem giupy. Błękitni, chcąc się utrzymać
7f klasie B., muszą dołożyć wszelkich starań, 
oy zawody te wygrać.
ć W OJSKOW E ZAW O D Y SPORTOWE N A  
GARNIZONOW EM  STADJONIE SPORT. —
[W niedzielę 13 czerwca b. r. odbędą się o go 
dzinie 15-tej (3-ciej popołudniu) na garnizono
w ym  stadjonie sportowym na Małych Błoniach, 
zawody drużyn •piłki nożnej 1 p. sap kol i 2 p. 
lotniczego. —  Przygryw a orkiestra 8 p. uła- 
p ó w .

ZW YCIĘSTW O  I K LĘSK A  W ĘGRÓW .
Rozegrany w  Budapeszcie dnia G b, m mię

dzynarodowy match piłkarski W ęgry— Czecho
słowacja, skończył się zwycięstwem W ęgrów  
2:1 (1:1). Publiczności... 30.000! —  Nazajutrz 
(7 Pradze odbył się m iędzymiastowy match

Praga--Budapeszt, zakończony wysokłem i za 
Szczytnem zwycięstwem Czechów 0:2 (2:0). —  
W idzów  12.000. Z dużera zdziwieniem przyjęła 
prasa czeska wiadomość o zwycięstwie trzeciej 
reprezentatywki w  Polsce 2:1.

Niecli dzieci korzystają z Parku Mm
Naczelnik Sokola krakowskiego, prof. K a 

rol Mokrzycki, ogłasza odezwę, zwracając uwa
gę, że gdy Kom itety Rodzi&.elskte użalają się 
słusznie na przepełnienie klas w  szkołach, co
wpływa fatalnie na zd row e dzieci, to rodzice 
nie posyłają swoich dzieci na gry  i zab aw y: 
w Parku Jordan a. W odezwie prof. Mokrzyckie- j 
go powiedziano: j

W  tyra roku prowadzi w parku gry  d!a ’ 
m łodzieży Towarzystwo gimnastyczne S&kól, | 
które przygotowało 30 przodowników i przo- | 
downiczek, zawiadomiło kierownictwa szkól 
o tem, wyznaczyło terminy zabawą —  Rezultat: 
około 200 dziewcząt i 100 chłopców korzystaj 
z tego dobrodziejstwa. —  Niestety, jak na 60 j 

łka szkół w  Krakowie, trochę zamało. Czem u; 
to przypisać? Przecież dążeniem nas wszyst
kich jest i powinno być dobro naszej młodzie
ży  —  dobro przyszłości naszej. N ie korzystamy 
z urządzeń i środków, jakie nam stoją do dvs- 
pozreji, a których nam, jak właśnie Parku dra

K A L K Ę
D O  M A S Z Y N  D O  P I S A N I A
niedoścignionej jaKoscl — produkuje najtaniej

„ S O L A L I “
przem ysł papierniczy, sp. z o. o., Żyw iec , Młp.

Czopki hemorojdowe

ą. Gąs&ckiego
(z  koguliiiero)

kra’ow y a la ,Anusolfc 
usuwają ból, pieczenie, 
krwawienie, swędzenie, 
zmniejszają guzy (ży lak i)

Żądaó w aptekach.
2603 ^

Dwutygodniowa
nauka wyrobu 

d y w a n ó w  s m y r n e ń s k l c ^
ręc.inej roboty

„b e z  w a rsz ta tu *1
w Krakowie cdbywa się bez przerwy.
Dla przyjezdnych kurs znacznie przy
spieszony. Dia nań nauczycielek nauka 
oezpń.tna! Na prowincji organizujemy 
nankę z dostawą materjałów i wzorów.

Y o lu a  i  c ’ . .a w a  d o b s ro w a .

T fzo r>  s ty lo w a  — bosjaty wybut*.

Ceny konkurencyjne!

„SMYRNAPERS“
wytwórnia dywanów 8̂39

H- G O D Z I S Z E W S K A
K ra k ó w , u l. P i ja r s k a  5, i i i  p ię tre .

Polską wytwórczość siwarzajmyl

Jordanu! inne miasta zazdroszczą. —  Ciekawy 
objaw zauważono: młodzież żydowska korzy
sta z zabaw w  Parku dra Jordana w  znacznie 
większymi procencie, niż katolicka. Z jednej ze 
szkół pielęgniarki • ywyprowadzają dzieci ży 
dowskie razem i czekają do skończenia zabaw, 
poczern je odprowadzają do domów. Czyżby 
zaiste młodzież katolicka takiej opieki i dozoru 
nie potrzebowali*? Czas jeszcze zachęcić mło
dzież, gdyż zabawy w  parku prbwifdzoni bę
dą i przez wakacje. Zabawy odbywają się co- 
dzień: dla chłopców we wtorki, czwartki i so
boty, dla dziewcząt w  poniedziałki, środy 
i piątki od godziny 4-V2 do 6 l/c po poludmu:

Pn lew a łn l& m  zą n b ion ą  
książec*kę wojskową na 

uaiwisko L eo n  S p e fser ,
Kraków, wystawioną pr^ez 
t*. K. U Fraków. 2904

Przy grach i zabawach, składkach i zapisucii
p am ię ta jm y

o Towarzystwie Szkuty Ludowej

Informacje p r z e m y s ł o w e  i handlowe
W Y S T A W A  W Y N A L A Z K Ó W L  Wielkie zainte- 

rosowanie wjawluje w sferach przcmyslowyc ! 
i wśród publiczności mająca się odbyć w Warsza
wie wystawa wynalazków. Szereg- firm przemysło
wych bierze w niej udział, ąyystawiając iiiszmier- 

!nie ciekawe eksponaty, dotyczące wynalazczości 
; istatniej doby. Szczególnie zainteresowanie wy
wołuje wystawa w ośrodkach przemysłowych, 
skąd nadchodzą liczne zgłoszenia nie tylko firm 
l e o z  i  o== ó b  p o s z c z e g ó l n y  o h . —  P r o t e k t o r a t  m in i -  

1 s? to rs t\ va  p r z e m y s łu  i  l i a n d lu ,  o r a z  e g i d a  C e n t r a l -

nego Zwdążku polskiego przemysłu, górnictwa, 
handlu i finansów, zapewniły wystiwie poparcie 
rządu. —  Liczne dyplomy, złote i srebrne medale 
będą nagrodami wystawiających najbardziej cie
kawe i pożyteczne wyna!a«k>. Wycieczki z pro
wincji, szczególnie wycieczki gzkolne, zgłosiły 

'swój akces. Wystawa odbędzie się w ostatecznym 
terminie od 19— 30 czerwca b. r. —  Zgłoszenia 
wystairców są jeszcze przyjmowane do 12 b. m. 
Wystawa odbędzie się w gmachu „Colosseum11 
55' centrum Warszawy. i

Odpowiedzialny redaktor:
M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

BrrmirrrifcT̂ ywwTTiifTTTiriiTrHwi ■■ iWtmsmmmaBŜ

G I E Ł D A  K R A K O W S K A
x dnia 11 czerwca 1929 r.

A k c je :
Z ie len iew sk i..................................  915
Sierai? Górnicze ........................  1'75
P i « s e c k l ............................................... 150

G M E Ł D A  M A K S Z A  W S r f #
x d n ia  11 c z e rw c a  1926 r.

Akcje:
Bank Polski  ...........................
Związek Sp. Zarobkowych Poznań
B l j e w s k i ...............................................
C u k i e r ............................* . .................
N o b e l ......................................................
i f f io d r z e jś w ..........................................
Tor blin . , .
RudzUl . . .
Starachowice 
Żyrardów .
Haberbutch

# * * *

* I i *

60-00 
400 

0 0 8 -0  10 
1-40 
ISO 
160 
0-70 

0 68-0-09 

0-82-0-83 
700 
510

Podejmujemy się s p rz e d a ży  don-.ów zagra
nicznych w .Berlinie lnb obejmujemy zarząd. 
P r e u s s i s ć h e  ^ r a a d b e s i t z ,  A U t . - G c s .  

Bsrlin, Untcr den Linden 14. 2899

U » g !  i f l i f i M f * !
Izhw PrzemislGUfs - Mąisdlc^el
1. Liceum ilaadlowe dwuletnie, dia absolwentów

i absolwentek 6 klas gimnaijalnycb.
?. K u rs  p r z y g o to w a w c z y  do liceum handlowego (rocz- 

ny>, dla ab?'hrentów i absolwentek 5 klas gimnaz,
3. Ho zny K a rs  H a n d lo w y  S eń sk l, dla absolwentek 

- 6 klas gimnaz. lnb pełnej szkoły wydziałowej.
4. K u rs  h and lu  d rz e  w em  i z ie m io p ło d a m i, roczny, 

dla absolwentów pełnego gimnazjum i  semiaarjnm 
nauczycielskiego (od słuchaczy nadzwyczajnych nie 
wymaga sie tego cenzusu! tS '3

J lJ&pelusse —  gustowne 
3^ kwiaty, fantazje, po na
der niskich cenech poleca 
M a ga zyn  m ód  H e len y  
P o p ie l, K r a k ó w , ! io r ja ń -  
sk a  3, parter. 272fc

Szu kam  p osa d y  v> cegiel
ni, wapiennika, dachów

kami. Mam 25 lat pre.Ktyki. 
Znam wypalanie, badowni 
ctwo, : bucbalterję, tartaki, 
młyny. Jestem uczeń itolle- 
go, krakowianin. K. Tokarz. 
Lublin, skrzynka 75. 2»8(

o Jedyna łsfnłejgca n’edoScl* 
^  śniona marka Światowa, udo- 

wodnlona zupełna gwarancji 
za kaidg sziukg. Cena za tu
zin rdwncwartotd 1 dal. amor.

Pos ; u n _p  s ię  dwie, ewen 
tualnie jedne ubikację od 

frontu, na kancelarję adwo
kacką, możliwie w  ulicach 
przy głównym Rynku w Kra
kowie. Nieryykiuczme czynsz 
płatny zgóry na trzy lata. 
Wiadomość pod „A. K .“ do 
aiura ogioszeń Hupczyca, ni, 
Tagiellońska 7. 2905

Po w o zy , wózki na rcsoract 
z bndami i bez, kuczer 

fejeton wiedeński, nowy, do 
sprzedania w  pracov?ni po 
wozów JanaSzymskiego, Kra
ków, ul Rakowiecka L, 1ł 
Przyjmuję reperacje i  odno 
wienia po cenach niskieb 

2893

jg ja p e lu sk e  m ęs k ie  za-
3% graniczne, ostatnie mo
tele, 25% niżej cen fabrycz
nych! U o szm e , kalesony 
itugie, krótkie, krawaty, 
pończochy, skarpetki, ręka 
wiczki, w  wielkim wyborze 
joleca „A a  Bon ilarchó“, 
Kraków, nl. św. Tomasza 2o| 
narożnik Szpitalnej. 278£

lid

P n ^ w o d n i k  b » f t d ]® w y  i In fo r m a c p ln y  p®
W y m F e n i o n e  f i r m y  n a s z y m  C z y S e S n i k o m

f  "

A p a ra ty  
i 7r>'Zt/b. fo fo -ir .

U  crruzaiuski Skład 
jyrzybor&w fo to g ra fie * . 
Szewska '4. 'Lei, 1426

^  C u k ie r n ie  j j|

P. M AUńZIO
R y n e k  g ł ó w n y  38

B a n k i

Powszechny
Bank Kredyt&wy

8. A.
w KraKowie.Rynek gł, 35

C T  u t r ą 1
riajkorzyilnlejszo źródło zakupu

w  hurtowni łułer

It. i  1.
K r a k ó w ,  n l- G ro d z k a  L , 1$ 

'le le J o n  N r  17,
U lgi w spłatach. 

Przy;m uie się lutra do przecho
wania przez Jato,

f  O i ' t r  / i - i t 'n  i f  ^ 8

K s t h s t e i n
B iia ih n er

£5sandlorfer
Wyłączne zastępstwo:

h .  u m i & M m
KRAKÓW, SZEWSKA &

JOZEF W IT E K
zawodowy rnuhamk, strolciei for* 
it  o tanów, kict Wytw, fortepianów 
B Cabryelska, u U Stolarsko B  6, 

leU ton  359.

in teligentny i dbały o sw ą rodzinę ojciec, każdy 
6 Y 2 1 5 5 9 wychowawca,  kap'an, każdy wreszcie działacz 
społeczny, każdy zdrow y i chory pow inien  zapoznać s ę z  cy* 
kłem  książek prof. Emila W yrobka , p. t-#

Z otchłani ehorób nędzy I upadku, ponieważ książki te oma* 
w ia ‘ą przystępnie najbardziej aktualne sprawy doby współcze
snej, gdyż zaw ierają one najlepsze rady i wskazówki z zakresu 
higjeny seksualna] I lecznictwa.

1) Alkoholizm I prostytucja, obłęd op.Uzy, upojenie patalcglczne, 
dipsomanja, ałkohot zm, wr.dzony pseudotabes, neurasten a I samo
bójstwo. tfor"n'zm l kokalnizm. Kult prostytucji I rozpusty. Recle- 
mentacja 1 aboilcjor.lzm. Sir. 225. Cera 4 zł,

2) Chircby nerwowe I umysłowe. Paraliż postępujący, wiąd rdze
nia, hypochondrja, melancholJa, psychozy manjakalnc-deprasyjre, 
spaczenie nmysłu z urojeniami umysłu prześladowczemu Rczpad 
myśli, id ołyzm I gluptactwc moralne. Onanizm. Heuractcnja, histerja 
I epilepsja. Sir. 162. Cena 4 złote.

Obie książki bogato ilustrowane, ry c in y  z  k lin 'k i znakomi- 
tego psych ja? ry  monacliijskiego, Prof. Dra 'W eyganndta.

d) Choroby weneryczna, Ich skutki, znaczenie, leczenie I zapo
bieganie, boqato Ilustrowana, 3 złote.

W szystkie książki nabyw ać można razem i  pojedynczo 

W KSIĘGARNI

„ W 1 E B M 1
t B i S O W ,  VLW,B eO ŁĘ 3 !A  Ł .  SO D .

Na przesyłkę pocztową 1 złoty.

H e M  

i  ' z „Raczka"
M m  k m
r, Sp? z o. o.

K r a k ó w  
Rynek gł. 34

Lecznica 1
K Ą P IE  f  E  K W A S O  W ĘG LO W E, 

w odolecznictwo, borowhia.

LECZNIUA„SALUS“
K raków , ul. Szujskiego 11

T ele fon  N r  1205

" f a k c w i j a

Kon/e/cc ia 
dam ska

ap U b p  S i

p a m i ^ i a l e i e  
1 potkaniu  p ^ in
im  mw J irs s a

B . S C M K E I B E K
KiaMw, fhriajsń 32, ttlef. 3215
M agazyn mód i strojów  dam
skich, poleca ostatn ie nowo- 
Aci w iosenne, najnowsze mo
dele parjrsUi6 i wiedeńskie, 
crepe de chine, georgetty, 
crep salin, crep raarocain, 
l ul ary, surowe jedwabie, sa
tyny, marktzety i krepony.

F rz y h o ry  
p  p iśm ien n e

ll ALEKSANDRO WIO Z
Basztowa ll. — Tal. 3ll i 4061
Magazyn przyborów biarowyab

Kursa maturyczne l dokształcają co
„ W I E D Z A 15

pod osobistem  kierowe lciw eaj 
.rot. Bogusława Butrymowicia 

w  r Krakowio, u l .  Studencka L .  1 4
przygotow u ją tali do m atury, 
akoteZ do wszySlltich egzam inów

Czcionkami Drukarni Literackiej w Krakowie! ulica Jagiellońska L, 10, pod zarządem Stanisława Ziemiańskiego,


